
Tytuł pojawił się w roku 1798

aby nasze miasto było lepszeTygodnik 
Lokalny

cena 3,00 zł w tym 5% VAT
nr indeksu 355089 • http://www.ct.jaworzno.pl CCOO TTYDZIEŃYDZIEŃ7 – 13 kwietnia 2021 r.
nr 14/1540 rok XXXI

ISSN 1232-2008

cd. na str. 2cd. na str. 2

Właścicielka kawiarni Niebo 
w mieście została ukara-

na przez sanepid – ma zapłacić 
12 tys. zł. Pani Ewelina Jagielska 
zdecydowała się na otwarcie 
swojego lokalu 1 lutego, mimo 
wprowadzonych przez rząd 
obostrzeń – jak nam powiedzia-
ła, nie widziała innego wyjścia 
na przetrwanie. Z jakimi kon-
sekwencjami musi się teraz li-
czyć? Zapytaliśmy właścicielkę 
kawiarni.

– Konsekwencje są takie. Bar-
dzo częste wizyty policji, któ-
ra była u nas około dwudziestu 
razy. Wizyty sanepidu, gdzie jed-
no posiedzenie trwało trzy go-
dziny, przy asyście policji. Jest 
to naprawdę bardzo trudne i wy-
kańczające psychicznie. A na sam 
koniec 12 tys. zł. kary za prowa-
dzenie biznesu – powiedziała pani 
Ewelina.

Właścicielka Nieba w mieście 
zapowiada odwołanie od decyzji 
sanepidu. Na chwilę obecną utwo-
rzyła zrzutkę na portalu zrzutka.pl, 
na której zbiera na opłacenie kary 
nałożonej przez sanepid. Jak nam 
powiedziała, w chwili, kiedy sąd 
unieważni mandat, wszystkie pie-
niądze wpłacone na zbiórkę, po ich 
odzyskaniu, zostaną przekazane 
hospicjum w Jaworznie.

Kara za otwarcie

– Nie obawiajcie się, jeśli sąd 
unieważni karę, którą zostaliśmy 
niezgodnie z prawem obciążeni, 
wszystkie pieniądze, które wpła-
cicie na naszą zbiórkę, gdy je od-
zyskamy, zostaną przekazane
jaworznickiemu hospicjum. Dzię-

kujemy każdej osobie, która po-
maga nam w tym trudnym cza-
sie! Jesteśmy wzruszeni i bardzo 
Wam wdzięczni – oznajmiła pani 
Ewelina.

Lokal w większości dzia-
ła, sprzedając na wynos, ale jak 

stwierdziła pani Ewelina, otwar-
te ma i mieć będzie, walczy cały 
czas, by móc przetrwać. O zdanie 
zapytaliśmy również Wojciecha 
Saługę, posła na Sejm RP, co myśli 
o sytuacji przedsiębiorców w tych 
trudnych czasach pandemii.

– Od początku jesteśmy prze-
ciwni temu, aby zamykać bizne-
sy. Biznesy powinny być otwar-
te, oczywiście w ścisłym reżi-
mie sanitarnym. Oto od począt-
ku apelujemy. Stowarzyszenia 
przedsiębiorców, grupy przed-
siębiorców podpowiadały rzą-
dowi, jak mogą legalnie dzia-
łać, działać po to, by nie ban-
krutować. Państwo karze zamy-
kać, ale nie pomaga. Ci ludzie, 
którzy tej pomocy nie uzysku-
ją, nie mają się gdzie zwrócić. 
I to są właśnie takie desperac-
kie kroki, że po prostu otwie-
rają swoje biznesy, bo nie mają 
innego wyjścia – oznajmił Woj-
ciech Saługa.

Od czasu wybuchu epidemii 
koronawirusa, sytuacja z dnia 
na dzień zmienia się bardzo dy-
namicznie, i rodzi coraz wię-
cej obaw, strachu i złości wśród 
przedsiębiorców. Walczą, nie tyl-
ko z wirusem, ale walczą, by móc 
przetrwać.

Agata Smalcerz

Złodzieje nie próżnują nawet 
w święta i wykorzystują czas, 

gdy na ulicach jest mniejszy ruch 
i mniej potencjalnych świadków. 
W wielkanocny weekend złodzie-
je okradli dwa sklepy z elektroni-
ką w Jaworznie. Ich łupem padły 
komputery i sprzęt elektroniczny.

Do włamań doszło w nocy 
z soboty na niedzielę, a celem 
były dwa sklepy sieciowe – Me-

dia Expert na Kantym oraz Kom-
putronik przy ulicy Grunwaldzkiej.

Te zdarzenia są traktowane 
jako dwa osobne postępowania, 
ale policja nie wyklucza, że zostały 
one przeprowadzone przez jedną 
grupę przestępczą. Aktualnie trwa 
szacowanie strat oraz inwentary-
zacja towaru. Jest również określa-
na wartość skradzionego towaru.

          (iw)

W Wielkanoc okradli 
dwa sklepy komputerowe

Zdewastowano elewację Szko-
ły Podstawowej nr 1 przy uli-

cy Matejki. Na ścianie budynku 
podczas wielkanocnej przerwy 
nieznani sprawy namalowali 
obraźliwe hasła znieważające 
osoby publiczne w Jaworznie.

W poniedziałek o tym fakcie infor-
mowali nas czytelnicy jaw.pl. We wto-
rek sprawdziliśmy to na miejscu i fak-
tycznie, wulgarne hasła w kierunku 
ugrupowań politycznych i osób pu-
blicznych widnieją na ścianie zwró-
conej w kierunku placu zabaw.

Sprawdziliby również, czy po-
licja prowadzi postępowanie w tej 
sprawie. Jak się okazuje, do tej 
pory policjanci nie otrzymali zgło-
szenia dotyczącego tej dewastacji.

Sposób prowadzenia dyskusji 
w przestrzeni publicznej osiągnął 
już krytyczny poziom. Niestety ta-
kie wulgarne hasła, dodatkowo 
w takim miejscu, gdzie przebywa-
ją dzieci, powinny być jak najszyb-
ciej zlikwidowane. Z naszych infor-
macji wynika, że to miejsce nie jest 
dewastowane po raz pierwszy. (iw)

Obraźliwe hasła 
na szkole podstawowej

Cóż znaczy 30 lat w hi-
storii świata? Niejeden 
raz to zapomniany epizod 

z historii cywilizacji, a czasem 
pół życia jednego człowieka. No 
a czasem prawie jego całe życie, 
jak np. Jezusa. W najnowszej 
historii Polski ostatnie 30 lat 
to czas powstawania i rozwo-
ju wolnej prasy. W Jaworznie 
to historia gazety „Co Tydzień”, 
której pierwszy numer ukazał się 
po prawie półrocznych przygoto-
waniach – 4 kwietnia 1991 roku.

Założenie niezależnej, samofi-
nansującej się gazety w Jaworznie 
to pomysł i realizacja Józefa Ma-
tysika. Na ówczesny czas gazeta 
była bardzo nowoczesnym pro-
duktem. Składana na komputerze 
i drukowana techniką offsetową, 
bo przy ul. Darwina istniała jesz-
cze tradycyjna drukarnia z układa-
nymi ołowianymi czcionkami – jak 
za czasów Gutenberga. My druko-
waliśmy specjalne kalki na dru-
karce laserowej, a sam druk ga-
zety odbywał się w drukarni braci 
Adama i Mieczysława Gałeckich.

Gazeta była formatu A4. Czarno-
-biała, tylko winieta „Co Tydzień” 
była w kolorze niebieskim. Pierw-
sza redakcja znajdowała się przy 
ulicy Grunwaldzkiej 52, w daw-
nym budynku PZPR. Lokal, a ra-
czej jeden pokój z przedsionkiem, 
podnajmowaliśmy od ZHP. Tele-
fon mieliśmy wspólnie z harcerza-
mi. Pierwszym redaktorem naczel-
nym był Jacek Szczepanik, któ-
ry w pierwszym numerze gazety,  
w tak zwanym wstępniaku napisał: 
„Naszą intencją jest, by Czytelnicy 
mieli wpływ na kształt pisma”. I tak 
przez lata piszemy o mieszkańcach 
Jaworzna, o ich sprawach. Czasem 
trudnych, bulwersujących. Nie bra-
kuje też artykułów o sukcesach, na-
grodach, wyróżnieniach, które tra-
fiają do dzieci, młodzieży czy ludzi 
dorosłych. Cieszymy się ich sukce-
sami. Czasem bywa trudno, szcze-
gólnie z władzą samorządową, któ-
ra nie lubi krytyki oraz szczegóło-
wych pytań.

30 lat minęło
i te lata nie poszły w cień.

Lata minęły,
lecz z tym dniem
wiele wspomnień się splata
i niech nadal trwa
i nic się nie zmienia.

„Co Tydzień” jest stale z nami,
nie tylko – raz w tygodniu
lecz co dzień.
Bądźcie, bądźcie zawsze z nami
wiernymi Czytelnikami.

Jedna z wielu czytelniczek
Alicja Dudek

Policja nie wyklucza, że obu kradzieży dokonała ta sama grupa przestępcza

Pani Ewelina zapowiada odwołanie od nałożonej kary

Miejsce nie jest dewastowane po raz pierwszy
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   2 punkty masowych szczepień uruchomi w kwietniu miasto

30-lecie – dokończenie ze str. 1

Pamiętacie pana Piotra, szew-
ca, który naprawia buty ja-

worznianom? Dzięki swojemu 
wielkiemu sercu i chęci niesienia 
pomocy innym ludziom, zorgani-
zował akcję, w której rozdaje buty 
potrzebującym. Akcja pana Piotra 
rozeszła się szerokim echem i zo-
stała bardzo pozytywnie odebrana 
zarówno przez mieszkańców Ja-
worzna, jak i ludzi z innych miast. 

Ponownie odwiedziliśmy pana 
Piotra i zapytaliśmy go, jak roz-
winęła się akcja, czy ludzie chęt-
nie przynoszą buty i czy chętnie 
po nie przychodzą ludzie potrze-
bujący. Każda para butów, któ-
ra przyniesiona jest do zakładu, 
jest przez pana Piotra dokładnie 
sprawdzona, jeśli potrzebuje lek-
kiej naprawy, takowa też jest wy-
konana. Naprawione, wypolerowa-
ne, czekają na nowego właściciela.

– Akcja cieszy się ogromnym 
zainteresowaniem, ludzie przy-
chodzą, dają buty. Potrzebujący 
też bardzo chętnie przychodzą 
i zabierają buty, w których będą 
chodzić – mówi pan Piotr. – Buty 
są trafiają do mnie w naprawdę 
w dobrym stanie. Co więcej, lu-
dzie nawet z innych miast przysy-
łają paczki z butami do oddania. 
Akcja rozniosła się na całą Polskę 

„Dostaję buty nawet 
od mieszkańców Nowego Targu”

– dodaje szewc. Około 60 par bu-
tów czeka na nowych właścicieli. 
Jest tego trochę i z dnia na dzień 
przybywają kolejne pary, dlatego 
pan Piotr wpadł na kolejny po-
mysł, który pomoże w przekaza-
niu butów do większej ilości osób 
potrzebujących.

– Wpadłem na taki pomysł, 
by ludziom, którzy potrzebują po-
mocy, na przykład mieszkańcom 
noclegowni, bądź innych instytu-
cji, których jest bardzo dużo w Ja-
worznie, zawozić takie dary w for-
mie paczek. Buty są w naprawdę 
w dobrym stanie, więc tym lu-

dziom na pewno jeszcze posłużą.
– oznajmił pan Piotr.

Nasz jaworznicki szewc ser-
decznie zaprasza wszystkich, któ-
rzy mają chęć pomóc, oprócz tego, 
że przynoszą buty, by włączyli się 
do akcji zawożenia tych paczek 
z butami do placówek w naszym 
mieście. My również serdecznie 
do tego zachęcamy. Pan Piotr nie 
tylko daje tym butom nowe życie, 
ale i wspiera potrzebujących, któ-
rzy na zakup nowego obuwia nie 
mogliby sobie pozwolić. Wielkie 
brawa panie Piotrze!

Agata Smalcerz 

Jaworzno jeszcze w kwietniu 
uruchomi dwa punkty maso-

wych szczepień, które w ciągu 
jednego dnia będą w stanie ob-
służyć nawet do 500 pacjentów.

Nowe punkty zostaną 
ulokowane w:

• Hali Sportowej Miejskiego 
Centrum Kultury i Sportu przy ul. 
Inwalidów Wojennych na Osiedlu 
Stałym,

• Część poradni przyszpitalnej 
Szpitala Wielospecjalistycznego 
w Jaworznie przy ul. 
Chełmońskiego.
– Trudna sytuacja epidemiolo-

giczna w naszym województwie 
i chęć zapewnienia jak najwięk-
szej liczbie mieszkańców dostęp-
ności do szczepienia, spowodowa-
ła, że potwierdzamy uruchomienie 
jeszcze w kwietniu dwóch nowych 
punktów masowych szczepień, 
rozpatrujemy także kolejne dwie 
lokalizacje – mówi Monika Bryl, 
wiceprezydent Jaworzna. – Chce-
my, być jak najlepiej przygotowa-
ni, gdy dotrą od nas deklarowane 
przez rząd duże ilości szczepio-
nek. W tej sytuacji, by rozszerzać 
dostęp i zintensyfikować ilość wy-
konywanych szczepień, wystąpi-
liśmy do podmiotów POZ o uru-
chomienie w ich placówkach no-
wych, dodatkowych punktów oraz 
zwiększenie liczby mieszkańców, 
którzy w każdym dniu będą mogli 
być szczepieni – dodaje wicepre-
zydent.

Jak podaje urząd miejski, mia-
sto dąży do systematycznego po-
wstawania nowych stanowisk 
i jednostek szczepiących. Roz-
ważane są kolejne lokalizacje dla 
stworzenia nowych punktów ma-

sowego szczepienia, wszystkie 
propozycje są dokładnie analizo-
wane, żeby zapewnić szczepionym 
odpowiednie warunki.

Punkty, w których obecnie 
odbywają się szczepienia to:

• ZLO Kościuszko, Plac Górników 
5a, tel. 32 616 32 61,

• ZLO Podwale, ul. Nosala 5, tel. 32 
616 35 65,

• ZLO Podłęże, Aleja Piłsudskiego 
80, tel. 32 616 61 89,

• ZLO Osiedle Stałe, ul. Tysiąclecia 
2-14, tel. 32 615 59 09,

• ZLO Łubowiec, ul. Katowicka 59, 
tel. 32 615 58 63,

• ZLO Ciężkowice, ul. Zawiszy 
Czarnego 2, tel. 32 616 11 79,

• ZLO Byczyna, ul. Nauczycielska 
4, tel. 32 616 16 70,

• ZLO Jeleń, ul. Wygoda 58, tel. 32 
616 71 89,

• ZLO Szczakowa, ul. Koszarowa 2, 
tel. 32 617 78 07.

• PŚZiPZ “Elvita”, ul. Gwarków 1, 
tel. 32 754 93 91, 32 754 93 92, 
32 754 93 56.

• NZOZ “Pro-Familia-Med”, ul. 
Jaworznicka 35, tel.32 616 22 37.

• GLAMED E.Głąbik J.Głąbik 
Spółka jawna – Na Stoku 10, tel. 
32 721 87 21.

• Centrum Medycyny Rodzinnej 
“Medicus”, al. Piłsudskiego 46, 
tel. 32 616 54 17.

Dodatkowo, już w kwietniu 
szczepić będą mogli przedstawi-
ciele dodatkowych grup zawodo-
wych: diagności laboratoryjni, far-
maceuci, fizjoterapeuci i studenci 
ostatniego roku studiów medycz-
nych, którzy przejdą specjalne 
szkolenie.

AZ

Punkty masowych szczepień

W związku ze znacznym 
przyrostem liczby zaka-

żeń i zgonów osób zakażonych 
koronawirusem w Jaworznie, 
prezydent Paweł Silbert wydał 
specjalny komunikat adresowany 
do mieszkańców miasta.

Komunikat 
prezydenta Silberta:

– Szanowni Państwo, trwa trze-
cia, bardzo niekorzystna fala pan-
demii. Kolejny raz mamy możli-
wość boleśnie przekonać się jak 
nierozsądne jest niestosowanie się 
do zaleceń opracowanych przez 
specjalistów epidemiologów.
W naszym mieście mamy aktual-
nie wysoki przyrost zachorowań 
i zgonów będących następstwem 
COVID-19. Przed nami najprawdo-
podobniej bardzo trudne tygodnie, 
a może miesiące.

Nalegam i proszę byście Pań-
stwo bezwzględnie stosowali się 
do wyznaczonych standardów za-
chowań i codziennego postępowa-
nia. Proponowane obecnie i kolej-
ne obostrzenia mają na celu ura-
towanie jak największej liczby lu-
dzi – nas samych, naszych bliskich 
i znajomych.

Z szacunku dla zdrowia i życia 
innych ludzi przestrzegajmy reżimu 

sanitarnego i miejmy zaufanie wo-
bec tych, za którymi stoją ugrunto-
wana wiedza, doświadczenia i rze-
telne, potwierdzone informacje. Ko-
rzystajmy wyłącznie z oficjalnych 
kanałów informacji o pandemii, sto-
sujmy się do zaleceń.

Proszę, nie dawajcie wiary tym, 
którzy wbrew faktom nadal lekce-
ważą to co się wokół nas dzieje – 
choruje i umiera coraz więcej ludzi 
wokół nas. Od średniowiecza ludzie 
doskonale wiedzą, że najlepszym 
sposobem na wygaszanie epidemii 
i pandemii jest izolacja społeczna 
oraz korzystanie ze sprawdzonych 
i zweryfikowanych sposobów lecze-
nia. Skutecznym sposobem na wy-
hamowanie epidemii są powszech-
ne szczepienia. Dlatego w mieście 
powstaną nowe punkty do masowe-
go szczepienia – tylko tak jesteśmy 
w stanie osiągnąć populacyjną od-
porność i próbować wrócić do nor-
malnego życia.

Spróbujmy przetrwać ten trud-
ny czas w komplecie – tak byśmy 
wszyscy, bez trwałego uszczerb-
ku, mogli za jakiś czas powiedzieć, 
że wygraliśmy z podstępnym wi-
rusem. Dbajmy o siebie, poma-
gajmy tym, którzy są w potrzebie 
i wytrwajmy! – pisze do mieszkań-
ców prezydent.             AZ

Znaczny wzrost zakażeń 
koronawirusem 
Prezydent Silbert nalega, żeby przestrzegać obostrzeń

Przez lata nastąpiły zmiany cy-
wilizacyjne. Weszły w życie kom-
putery nowej generacji, telefony, 
internet, zmienił się sposób druku, 
sposób fotografowania, no i siedzi-
ba redakcji. Za tymi zmianami po-
dążała gazeta. Powstawały nowe 
działy i nowe wyzwania przed re-
dakcją. I to jest nasz sukces.

Sukcesem są też liczne ogól-
nopolskie nagrody i wyróżnienia 
w tym dla nas najważniejsze wy-
różnienie – przyznany przez IDEE 
w 2000 roku tytuł „Gazety Dziesię-
ciolecia”. Na swym koncie mamy 
liczne podziękowania i dyplomy 
od jaworznickich instytucji, firm, 
fundacji, ośrodków kultury czy 

oświaty za naszą pracę i wkład w lo-
kalne życie.

Nade wszystko naszym najwięk-
szym sukcesem jest to, że drzwi re-
dakcji od początku były i są otwarte 
dla każdego, kto do nas przychodzi, 
bo jesteśmy po to: „By nasze mia-
sto było lepsze”. To jest nasza mi-
sja, którą realizujemy w 1539 nume-
rach gazety.

Nie byłoby gazety, gdyby nie czy-
telnicy, którzy nas akceptują, kupu-
jąc ją w każdym tygodniu. Ważni 
są też ogłoszeniodawcy, dzięki któ-
rym możemy sami się od początku 
finansować. Ważni są ludzie, któ-
rzy pracowali i pracują w redakcji, 
tworząc obraz miasta w każdym ty-

godniu. Wokół gazety stworzył się 
duży krąg osób, które współpracują 
z nami, nadając jej swoistej specyfiki 
i różnorodności tematycznej.

Z okazji 30. jubileuszu gazety 
„Co Tydzień” wszystkim serdecznie 
dziękuję i życzę, żeby w dobie wszę-
dobylskiego Internetu słowo pisane 
i drukowane nigdy nie zginęło.

Za życzenia i słowa wdzięczno-
ści serdecznie dziękujemy. Czeka-
my na wspomnienia czytelników 
czy dawnych pracowników i współ-
pracowników, będziemy je druko-
wać w bieżących numerach gazety 
oraz opisywać poszczególne rocz-
niki gazety.

Mirosława Matysik

Trzydzieści lat z czytelnikami

Pan Piotr otrzymał do rozdania już blisko 60 par butów

Rok temu życzyliśmy sobie, 
żeby spotkać się na normal-

nych świętach wielkanocnych. 
To się niestety nie udało i niektó-
rzy mówią, że już nigdy nie bę-
dzie tak samo, jak przed pande-
mią. Co możemy zrobić, żeby się 
tak nie stało?

Chyba nie ma już osoby, która 

nie wierzy w niebezpieczeństwo, ja-

kie niesie za sobą zakażenie koro-

nawirusem. Nie ma takiej osoby, 

która nie ma w rodzinie lub swoim 

sąsiedztwie zakażonych osób. Więk-

szość z nas już wie, że konsekwen-

cje tej choroby nie są jednakowe dla 

wszystkich. Z jednej trony to wiel-

kie szczęście, gdy uda się łagodnie 

przejść chorobę, a z drugiej to wiel-

ka loteria, czy zaraz po niej nie po-

jawiają się jakieś dodatkowe kom-

plikacje.

Medialny szum i nakręcanie spi-

rali strachu powoduje również, że je-

śli już sami się zakazimy, nie wiemy, 

co mamy o tym myśleć i sądzić. Czy 

faktycznie to bagatelizować i cieszyć 

się z życia, czy martwić tym, co cze-

ka nas za covidowym zakrętem? 

Na to pytanie nie ma dobrej odpo-

wiedzi. Jedno jest pewne, że zmiany 

zachodzą nie tylko w naszych organi-

zmach, ale również w psychice – za-

równo u osób zakażonych, co u zdro-

wych. Trzeba mieć wiele siły w sobie, 

aby ta choroba nie wpłynęła nega-

tywnie na nasz stan psychiczny.

Na kolejny aspekt zwracają uwa-

gę osoby, które miały już styczność 

z zakażeniem. Dzwoniąc do naszej 

redakcji, wiele osób opisuje niewła-

ściwe zachowanie mieszkańców, 

którzy w sferze publicznej potra-

fią np. obcować bez maseczki. Czy 

my faktycznie nie potrafimy stoso-

wać się do obostrzeń i wytycznych 

sanitarnych? Trudno walczyć z pan-

demią, kiedy pojawiają się osoby, 

które są wylewne i stwarzają kolejne 

możliwości transmisji wirusa. Tutaj 

obowiązuje stare polskie przysłowie, 

że Polak mądry po szkodzie. Kto jak 

kto, ale my Polacy nie lubimy się 

stosować do zaleceń.

Pamiętajmy jednak, że musimy 

zadbać o siebie przede wszystkim 

sami, ale również musimy uszano-

wać innych poprzez stosowanie się 

do obostrzeń. Tylko działając razem, 

jesteśmy w stanie przeciwdziałać 

rozprzestrzenianiu się wirusa, a na-

sze wyłamywanie się, może być za-

grożeniem dla innych, którzy na tym 

punkcie są bardziej wrażliwi. Tak 

więc uszanujmy siebie wzajemnie.

Franciszek Matysik
eprasa.pl cd18293e29
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jaworznicka policja ma nowego zastępcę komendanta od 1 kwietnia

Z perspektywy: Z perspektywy: Pociąg zwiał nam przed nosem – na zawsze

Wprowadzenie Sławomira Zagrobelnego do służby

Rok temu zakończył się 
pierwszy etap konsulta-

cji społecznych dokumentu 
Strategiczne Studium Loka-
lizacyjne Inwestycji Central-
nego Portu Komunikacyjnego 
(SSL). Dotyczył miedzy inny-
mi kolejowych inwestycji to-
warzyszących, dzięki którym 
Jaworzno miało stać się bene-
ficjentem programu budowy 
Kolei Dużych Prędkości.

Przedstawione w studium 
propozycje odbiły się szerokim 
echem w prasie lokalnej, a także 
w szeregach władzy, ze wzglę-
du na kontrowersyjne propozy-
cje przebiegu linii Kolei Dużych 
Prędkości (KDP). Miasto także 
wystosowało swoje stanowisko, 
w którym słusznie odniosło się 
negatywnie do proponowanych 
lokalizacji. Miasto zadeklarowa-
ło także chęć współpracy nad 
nową lokalizacją, o czym zapew-
nia w informacji z 5 marca 2020 
roku: „Jaworzno dysponuje te-
renami, które pozwoliłyby za-
proponować rozwiązania alter-
natywne i zaprojektować linię 
w taki sposób, aby jak najmniej 
obciążała miasto, wpisując się 
w uwarunkowania lokalne. De-
klarujemy współpracę nad no-
wymi rozwiązaniami, zapew-
niającymi uzyskanie oczekiwa-
nych efektów rozwojowych dla 
kraju, regionu i naszego miasta” 
(źródło: UM Jaworzno). W po-

danej informacji czytamy także: 
„Prezydent zawiązał w Urzędzie 
Miejskim zespół roboczy, który 
miał za zadanie na ile to moż-
liwie dokładne przeanalizowa-
nie przebiegów proponowa-
nych rozwiązań, odniesienie 
wariantów do map terenowych 
i wysokościowych oraz przygo-
towanie opinii w procesie kon-
sultacji ogłoszonych przez spół-
kę Centralny Port Komunikacyj-
ny z siedzibą w Warszawie”.

Najwyraźniej powołany ze-
spół roboczy, jak szybko zo-
stał powołany, tak szybko prze-
stał istnieć, gdyż na przesłanie 
swoich wniosków miał zgodnie 
z podaną informacją jedynie 
5 dni. Trudno natomiast szukać 
jakichkolwiek informacji na te-
mat przebiegu dalszego proce-
su konsultacyjnego. Na stronie 
miasta przedstawiono propozy-
cję kilku wariantów przebiegu 
tras. Na próżno natomiast jest 
szukać dalszych efektów prac 
tego zespołu.

Tymczasem spółka CPK 
17 sierpnia 2020 roku opubli-
kowała raport uwzględniają-
cy wnioski z pierwszego etapu 
konsultacji. (https://www.cpk.
pl/pl/inwestycja/o-ssl). Z ana-
lizy części raportu dotyczą-
cej naszej lokalizacji wygląda 
na to, że miasto Jaworzno zo-
stało pominięte lokalizacyjnie. 
Niestety, spółka nie ustosunko-

wała się do stanowiska gminy, 
a także obietnic współpracy czy 
propozycji.

Uwzględniono natomiast 
propozycje najprawdopodob-
niej innych gmin dotyczący 
ciągu numer 7, linii 111 i 113, 
odcinka Biała Błotna – WMŚ – 
Chełmek i Kraków – Katowice. 
Jak czytamy na stronie 118 ra-
portu postulaty: „Objęcie kory-
tarzem pasa wzdłuż autostrady 
A4 – wytrasowanie nowej linii 
Kraków – Katowice w sąsiedz-
twie autostrady z możliwością 
odgałęzienia w kierunku Olku-
sza w rejonie Rudno – Trzebinia 
oraz „Wykorzystanie istniejącej 
linii kolejowej na odcinku Kra-
ków – Trzebinia i wytrasowa-
nie nowej linii odgałęziającej 
się pomiędzy Krzeszowicami/
Wolą Filipowską a Trzebinią” 
zostały przyjęte jako podstawa 
do korekty granic korytarza in-
westycji kolejowych. Rozpatrzo-
no pozytywnie także postulat 
o poszerzeniu korytarza na za-
chód od odcinka WMŚ – Cheł-
mek, celem analizy wariantów 
omijających obszary górnicze.

Niestety, tak przyjęte po-
szerzenia korytarzy, skutkować 
mogą następnym wyklucze-
niem komunikacyjnym Jaworz-
na i utrudnionym dostępem 
do kolei dużych prędkości. Nie 
jest wcale pewne czy kiedykol-
wiek taka kolej powstanie, ale 

eliminacja już na etapie konsul-
tacji, na pewno skutecznie po-
zbawi miasto nawet tak niepew-
nej inwestycji. Przecież w przy-
szłości, gdyby inwestycja mia-
ła dojść do skutku, nikt już nie 
zmieni planów dla jednej gminy, 
na które wydano miliony.

O krótkim trwaniu zespołu 
roboczego powołanego przez 
prezydenta nie tylko przekonu-
je fakt braku informacji o publi-
kacji raportu, ale także brak ja-
kiegokolwiek poinformowania 
opinii publicznej o… drugim 
etapie konsultacji przeprowa-
dzonych w grudniu 2020. Kon-
sultacje te uwzględniały wnio-
ski złożone w pierwszym etapie 
i najprawdopodobniej zapropo-
nowano inny przebieg projekto-
wanych linii kolejowych. Nieste-
ty, te konsultacje odbyły się bez 
wiedzy mieszkańców. Propozy-
cje niestety nie są już dostępne 
i teraz jedyne co nam zostało, 
to czekać na raport końcowy.

Mamy więc istotne podsta-
wy, aby zapytać prezydenta 
o postęp prac nad tym projek-
tem. Czym zajmował się przez 
rok czasu powołany przez jego 
zespół? Mamy także prawo 
do rzetelnej informacji z upu-
blicznieniem korespondencji 
włącznie.

Bo przecież wszystkiemu 
nie może być winny Covid-19.

Artur Nowacki

Nowy zastępca 
komendanta policji

Rany przewlekłe
Rana przewlekła to rana, która najczęściej powstaje jako 

powikłanie innych chorób. Ranę traktuje się jako przewlekłą, 
gdy pomimo zastosowanego leczenia po okresie 4 tygodni 

od jej powstania, nie doszło do wygojenia zmiany.

Zapraszamy Centrum Medyczne MarMedicam
https://marmedicam.pl/dla-pacjenta/umow-wizyte

tel. 511 077 897      rejestracja@marmedicam.pl      ul. Nadbrzeżna 12, Jaworzno

Rany przewlekłe 
towarzyszą 
wielu chorobom 
ogólnoustrojowym jak np:
– cukrzyca, 
– miażdżyca, 
– żylaki podudzi, 
– niewydolność krążenia,
– zaburzenia neurologiczne.

Często okazuje się, że powstanie rany 
w obrębie kończyn dolnych – podudzia 
i stopy jest pierwszym objawem poważnej 
choroby jaką jest cukrzyca.
W Centrum Medycznym Marmedicam 
leczeniem ran przewlekłych zajmuje się 
dr hab. n. med. Marek Kucharzewski 
– specjalista chirurgii ogólnej, 
który od wielu lat prowadzi praktykę 
w tym zakresie.

Pan doktor na co dzień pracuje 
m.in. w Centrum Leczenia Oparzeń 
im. dr. Stanisława Sakiela 
w Siemianowicach Śląskich, które 
jest wiodącym ośrodkiem w Polsce 
zajmującym się kompleksowym 
leczeniem urazów oparzeniowych i ran 
przewlekłych. Jest także Prezesem 
Zarządu Stowarzyszenia Naukowego 
Leczenia Ran.

Nadkomisarz Sławo-
mir Zagrobelny, słu-

żący do tej pory w Ko-
mendzie Wojewódzkiej 
Policj i  w Katowicach, 
został I Zastępcą Komen-
danta Miejskiego Policji 
w Jaworznie.

Wprowadzenie nadko-
misarza do służby odby-
ło się 1 kwietnia. Młodszy 
inspektor dr Piotr Uwija-
ła, komendant jaworznic-
kiej policji, wyraził zado-
wolenie z powierzenia tak 

doświadczonemu oficero-
wi jak Zagrobelny funkcji 
jego zastępcy.

Nadkomisarz Sławomir 
Zagrobelny pełnił ostat-
nio funkcję zastępcy na-
czelnika Wydziału Ruchu 
Drogowego Komendy Wo-
jewódzkiej Policji w Kato-
wicach. Obecny zastępca 
komendanta jaworznic-
kiej policji przez więk-
szość swojej służby zwią-
zany z ruchem drogowym.

AZ
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I N F O R M A T O R
P O L I C J A

Komenda Miejska, ul. Narutowicza 1 ..........................................tel. 997, 32 618-32-00

S T R A Ż  P O Ż A R N A

Komenda Miejska, ul. Krakowska 22 ...........................................tel. 998, 32 751-87-10

S T R A Ż  M I E J S K A
Straż Miejska – Plac Górników 5 ..................................................tel. 986, 32 618-16-18

P O G O T O W I A
Numer alarmowy ....................................................................................................tel. 112
Pogotowie ratunkowe, ul. Chełmońskiego 28 .................................................... tel. 999
Pogotowie gazowe, Jaworzno, ul. Matejki 33 ..................................................... tel. 992
Pogotowie energetyczne, ul. Wojska Polskiego 2 .............................................. tel. 991
Pogotowie wodociągowe, ul. Św. Wojciecha 34 ................................................ tel. 994
Pogotowie ciepłownicze, Al. Tysiąclecia 7.......................................................... tel. 993
Powiatowe Centrum Zarządzania Kryzysowego, ul. Krakowska 22 ...tel. 32 61-81-890

U R Z Ę D Y
Urząd Miejski ul. Grunwaldzka 33 – centrala ..................................... tel. 32 618-15-00
strona internetowa:  .............................................................................www.jaworzno.pl
Miejski Rzecznik Konsumentów – Plac Górników 5 .......................... tel. 32 61-81-777
Urząd Skarbowy, ul. Grunwaldzka 274 ...............................................tel. 32 616-54-94
Powiatowy Urząd Pracy Jaworzno, ul. Północna 9b ......................... tel. 32 618-19-00
Poczta Główna, ul. Pocztowa 9 ............................................................tel. 32 616-38-32
Prokuratura Rejonowa, ul. Inwalidów Wojennych 5 ..........................tel. 32 615-57-01
Sąd Rejonowy, ul. Grunwaldzka 28 .................................................... tel. 32 758-62-00
Infolinia ZUS ........................................................................................... tel. 22 560 16 00

Z D R O W I E
Szpital Miejski, ul. Chełmońskiego 28 ....................... tel. 32 616-44-82, 32 317 45 11

M I E J S K I E  I N S T Y T U C J E
Miejska Biblioteka Publiczna, ul. Rynek Główny 17 ..........................tel. 32 751-91-92
Biblioteka Pedagogiczna .......................................................................tel. 32 616-26-95
Muzeum Miasta Jaworzna, ul. Pocztowa 5 ......................................... tel. 32 618-19-50
Miejskie Centrum Kultury i Sportu, ul. Grunwaldzka 80 ..................tel. 32 745-10-30
Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej (MOPS), ul. Północna 9b ....... tel. 32 618-18-40

S P O Ł E C Z N E  I N S T Y T U C J E
Hospicjum, ul. Górniczej 30, od 8.00 do 16.00 ................................. tel. 32 616 -74-44  
Hospicjum 24h/dobę domowe ............................................................ tel. 601-51-91-02

S P O T K A N I A  A A
Wtorek, godz. 18.00 – Osiedle Stałe (salka w kościele), Grupa AA „Nowa Era”  
Środa, godz. 18.00 – Dąbrowa Narodowa (Wspólnota Betlejem, ul. Długa 16), Grupa AA 
„Tu i Teraz” Sobota, godz. 17.00 – Osiedle Stałe (salka w kościele), Grupa AA „Jawor” 

Serwis informacyjny

Numer zamknięto 6 kwietnia 2021 r.173/p/15

OGŁOSZENIE

„KORONA” Lelko J an 

t el/ f ax 32/  616 35 98,  502 298 696 

32/D/11

t el.  32/ 615 04 15,  603 129 790 

 

31/D/11

32/  752 60 75, 616 85 67, 600 390 300

33/D/11

Zakład Pogrzebowy Misja 
Jaworzno ul. Sławkowska 16a 

tel. 32/ 616 22 68, 032/ 751 95 92

Czynne całą dobę, bezpłatna kaplica pożegnalna

31/D/11

OGŁOSZENIE

„Życie ma wartość tylko wtedy, gdy jego celem jest coś wartościowego”
(Georg Wilhelm Hegel)

Ocalić od zapomnienia mgr Edward Różycki (1935 -2021)

W dniu 24 maca 2021 

roku odszedł na wiecz-

ną służbę pan mgr Edward 

Różycki, emerytowany psy-

cholog. Był nauczycielem 

psychologii w Liceum Me-

dycznym Pielęgniarstwa 

w Jaworznie oraz w Mysło-

wicach. W latach 1964 – 

1974 członek Zarządu Klu-

bu Sportowego „Górnik” 

w Jaworznie, w latach 1975 

– 1978 członek Zarządu Gór-

niczego Klubu Sportowego 

„Jaworzno”.

W latach 1973-1975 
radny Wojewódzkiej 
Rady Narodowej w Kra-
kowie, wiceprzewodni-
czący Komisji Zdrowia, 
Ochrony Środowiska, 
Kultury Fizycznej, radny 
Wojewódzkiej Rady Na-
rodowej w Katowicach, 
członek Komisji Zdrowia 
i Ochrony Środowiska, 
członek Komisji Zdro-
wia Miejskiej Rady Na-
rodowej w Jaworznie, 
w latach 1984-1990 
członek Prezydium 
Miejskiej Rady Naro-
dowej, przewodniczą-
cy Komisji Zdrowia, 
1990-1994 radny Rady 
Miejskiej w Jaworznie, 
przewodniczący Ko-
misji Zdrowia, w latach 
1994-2002 wiceprze-
wodniczący Rady Miej-
skiej, 1990-1995 prze-
wodniczący Miejskie-
go Funduszu Ochrony 
Zdrowia. Od roku 1993 
prowadził własną firmę 
– Ośrodek Psychologicz-
no-Socjologiczny. Pro-
wadził badania przy-
datności zawodowej 
kierowców, kolejarzy.

Pan Edward urodził 
się 6 kwietnia 1935 r. 
w miejscowości Pa-
dew. W roku 1952 zdał 
maturę w LO im. Kazi-
mierza Jagiellończyka 
w Elblągu. Studia kon-
tynuował na Wydzia-
le Filozoficznym KUL, 
zdobywając tytuł ma-
gistra psychologii oraz 
specjalizację filozoficz-
no-psychologiczną.

O d  1 9 6 2  r o k u 
współpracował ze Sto-
warzyszeniem PAX, 
pracował jako kore-
spondent w redak-
cji „Słowa Powszech-
nego”, był pracowni-
kiem organizacyjnym 
w Zjednoczonym Ze-
spole Gospodarczym 
„Veritas”.

W latach 1963 -1983 
pracował w KWK „Ko-
muna Paryska”, przy 
organizacji ośrodka 

psychologiczno-socjo-
logicznego. W latach 
1983-2000, w KWK Ja-
worzno, był kierowni-
kiem Ośrodka Psycho-
logiczno-Socjologicz-
nego i Analiz Społecz-
nych. Ośrodek praco-
wał na rzecz Zjedno-
czenia i Gwarectwa 
Mikołowsko-Jaworz-
nickiego. Po przejściu 
na emeryturę, w Zespo-
le Lecznictwa Otwarte-
go w Jaworznie, pro-
wadził Ośrodek Badań 
Psychologiczno-Socjo-
logicznych, uprawnio-
ny do badań odwo-
ławczych. Jako radny 
Komisji Zdrowia współ-
pracował z Komitetem 
budowy jaworznickie-
go Szpitala, który został 
otwarty w dniu 4 grud-
ni 1971 r., brał współ-
udział w budowie kil-
ku przychodni oraz 2 
żłobków. Z jego ini-
cjatywy powstało Sto-
warzyszenie na Rzecz 
Osób Niepełnospraw-
nych w Jaworznie. 
W czasie reformy służ-
by zdrowia i powsta-
niu Wydziału Zdrowia 
(1992 r.) wspierał nasze 
działania o przystąpie-
nie do Stowarzyszenia 
Zdrowych Miast Pol-
skich. Miasto Jaworzno 
było członkiem założy-
cielem Stowarzyszenia.

Pan Edward przez 
wiele lat był człon-
kiem Zarządu oraz 
Miejskiej Rady Repre-
zentantów Polskiego 
Czerwonego Krzyża 
w Jaworznie. Uczest-
niczył we wszystkich 
ważnych uroczysto-
ściach, wspierał hono-
rowe krwiodawstwo. 
W 2020 roku otrzymał 
Medal 100-lecia PCK. 
Bardzo sobie cenił 
współpracę z Polskim 
Towarzystwem Pielę-
gniarskim, był zapra-
szany na wszystkie ju-

bileuszowe uroczysto-
ści pielęgniarek i po-
łożnych.

Pan Edward zosta-
nie zapamiętany jako 
człowiek, który po-
święcił życie dla innych. 
Był bardzo skromnym, 
empatycznym czło-
wiekiem. Jako nauczy-
ciel był bardzo wyma-
gający, wprowadzał 
innowacje dydaktycz-
ne, polecał do czytania 
wspaniałe publikacje. 
Jako samorządowiec 
był wzorem do naśla-
dowania.

W uznaniu zasług 
otrzymał: Srebrny 
Krzyż Zasługi (1976 r.), 
Złoty Krzyż Zasługi 
(1983 r.), Krzyż Kawa-
lerski OOP (1989 r.), 
Złotą Odznakę „Za Za-
sługi dla Ziemi Krakow-
skiej”, Złotą Odznakę 
„Zasłużonemu w Roz-
woju Województwa 
Katowickiego”

Życ ior ys  pa na 
Edwarda znajduje się 
w Leksykonie osobi-
stości „Who is Who 
w Polsce”.

Było mi dane być 
uczennicą pana Edwar-
da w Liceum Medycz-
nym w Jaworznie. Przez 
cztery kadencje praco-
waliśmy razem w Ko-
misji Zdrowia Rady 
Miejskiej, a w każdy 
pierwszy wtorek mie-
siąca spotykaliśmy się 
w Miejskiej Bibliotece 
Publicznej, przy okazji 
akcji krwiodawczych. 
Trudno mi pisać o nim 
w czasie przeszłym. 
Jeszcze w styczniu 
tego roku rozmawiali-
śmy o pandemii koro-
nawirusa i oczekiwali-
śmy na nadejście nor-
malnych czasów.

Rodzinie i bliskim 
składam wyrazy współ-
czucia.

Anna Grelowska

OSTATNIA 
ROZMOWA

Pan Edward Różyc-
ki zmarł 24 marca 2021, 
przeżył 85 lat. Miał dar 
słuchania rozmówcy, 
cierpliwie z wyrozumia-
łą akceptacją, jak na psy-
chologa przystało.

Uczestniczył w wie-
lu imprezach kultural-
nych organizowanych 
przez Miejską Bibliote-
kę Publiczną. Ostatnia 
nasza rozmowa odby-
ła się w Teatrze Sztuk, 
na wernisażu fotogra-
fii, obrazujących dzia-
łalności biblioteki dla 
niewidomych w latach 
1984-2003. Było to 20 
września 2019 roku.

Na pokazanych fo-
tografiach odnajdował 
też siebie i wspominał 
tamten czas, nawiązał 
także do warszawskich 
Lasek powiedział: „tam 
pochowany jest Antoni 
Słonimski, spotkałem 
się z poetą w Klubie In-
teligenci Katolickiej”. 
A przecież Słonimski 
od księży się odżegny-
wał – odpowiedziałam 
– i zacytowałam po-
etę: „Nie mogę znieść 
widoku księży i draż-
nią mnie egzekwie nad 
grobem”. – A pan Ró-
życki uśmiechnął się 
do mnie i opowiedział, 
że na starość Słonim-
ski związał się ze środo-
wiskiem podwarszaw-

skich Lasek, spokorniał 
i zdanie zmienił. Spoty-
kał się z członkami KIK-u 
 w kościołach. Cenzu-
ra nie zezwalała wtedy 
na druk jego tomików 
wierszy i felietonów.

W latach 1998-
2002 zasiadaliśmy ra-
zem w Radzie Miej-
skiej. Pan Edward był 
przedstawicielem le-
wicowej władzy, ja, Ak-
cji Wyborczej „Solidar-
ność”. Na sesjach, kiedy 
zabierał głos, to starał 
się tak argumentować, 
aby mieć zwolenników 
w całej radzie. Zaskaki-
wał mnie takim orwel-
lowskim humorem. 
Ujawniała się umie-
jętność wyznawania 
dwóch sprzecznych 
poglądów i równocze-
sne aprobowania choć 
po części, tak jednego, 
jak i drugiego. Ostroż-
ny, życzliwy. Nie osądzał 
nikogo, emanował spo-
kojem i pojednaniem.

Znajdował ewan-
geliczną mądrość po-
cieszenia w trudnych 
sprawach. „Życie się nie 
kończy, ale zmienia”  
– mówił. Kolejnej rozmo-
wy z panem Edwardem 
Różyckim już nie bę-
dzie, pozostanie o nim 
pamięć. Życie się zmie-
nia, kiedy ubywa zna-
jomych, przyjaciół, naj-
bliższych.

Barbara Sikora

Edward Różycki

Podziękowania od rodziny państwa Seremet 

Rodzina pana Grzegorza, 
który  zmarł  w wieku  

37 lat we Francji, serdecznie 
dziękuje wszystkim ludziom, 
za okazane serce, za pomoc 
w sprowadzeniu zwłok ja-
worznianina do Polski.

Pan Grzegorz urodził się 
i wychował w Jaworznie. Zmarł 
nagle 2 marca 2021 r. w Brest. 
Najbliższa rodzina pragnęła, 
aby Grzegorz był pochowany 
w Polsce, w Jaworznie, gdzie 
się urodził i wychował. Nieste-
ty, koszty, które rodzina mu-
siała ponieść za sprowadzenie 
zwłok, były ogromne, nie byli 
w stanie sami w krótkim czasie 
uzbierać kwoty, która pokryła-
by wszystko. Dlatego poprosili 
ludzi o dobrym sercu o pomoc. 
Każdy, kto tylko chciał pomóc 
rodzinie, mógł to zrobić poprzez 
wpłaty datków na stronie zrzut-
ka.pl. I tak też się stało, miesz-
kańcy bardzo pomogli rodzinie 
i dzięki temu pan Grzegorz zo-
stał pochowany w naszym mie-
ście. Msza święta pogrzebowa 
odbyła się dnia 23 marca w Ka-
plicy na cmentarzu komunal-
nym Jaworzno Szczakowa.

Rodzina państwa Seremet 
pragnie każdemu z osobna po-
dziękować za okazane serce 
i tak wielką pomoc.

– Z całego serca pragniemy 
podziękować wszystkim, którzy 
wspierają nas w tak trudnych 
chwilach, z jakimi przyszło nam 
się zmierzyć. Dziękujemy za oka-
zane serce, słowa otuchy, pomoc 
w załatwianiu spraw, złożone 
wieńce i kwiaty, jak i za wspar-
cie finansowe, oraz za pomoc 
w rozpowszechnianiu zrzutki. 
Nasz syn i brat Grzegorz został 
pochowany w rodzinnym mie-
ście. Było to możliwe dzięki fi-
nansowemu wsparciu wielu osób 
z różnych środowisk. Zapewnia-
my, że rodzina dołożyła starań, 
by uczynić to swoim sumptem, 
jednak okazało się to niewyko-
nalne. Dziś jeszcze zmagamy 
się nie tylko z wielkim żalem, 
ale również pozostałymi jeszcze 
kosztami, dlatego zrzutka pozo-
staje otwarta przez kilka następ-
nych dni. Wierzymy, że uda nam 
się osiągnąć założony cel, mimo 
tak trudnego dla wszystkich cza-
su. Jeszcze raz dziękujemy z ca-
łego serca – pisze rodzina Sere-
met.   Agata Smalcerz
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Mimo trudnej sytuacji 
na świecie trzeba 
cieszyć się z każdej 

drobnostki i realizować mak-
symalnie własne marzenia, 
plany i cele. W ostatnim arty-
kule wspomniałam o moich 
sukcesach. Kilka dni temu 
doszła przesyłka prosto 
z Londynu. Mój sukces ofi-
cjalnie dotarł do Jaworzna. 
Bardzo cieszę się z wygranej 
I miejsca w International 
Music Competition London 
„Grand Prize Virtuoso”. Był 
to konkurs internetowy – 
na podstawie nagranego pli-
ku audio-video, jury z całego 
świata wyłania zwycięzców. 
W tym roku udało mi się być 
laureatką tego konkursu.

Cieszy mnie jeszcze bar-
dziej, to, że dzień później do-
tarła nagroda prosto z Singa-
puru. Wygrałam Gold Award 
w 5th Brilliant Talent Di-
scovery Awards Interna-
tional Music Competition! 
To pierwsza moja wygrana 
w Azji! Chciałabym podzię-

Sukces w Londynie i Singapurze

kować mojemu profesoro-
wi Adamowi Musialskiemu 
za wsparcie, pomoc w reali-
zacji moich marzeń i w zro-
zumieniu muzyki.

Konkursy internetowe 
mają to do siebie, że nie są 

one prostsze niż te „na żywo”. 
Podczas nagrań chcemy za-
grać idealnie i na konkursy 
zdalne zgłasza się często kil-
kakrotnie razy więcej uczest-
ników niż na konkursy odby-
wające się w jednym miejscu  

– chodzi często o koszta 
i dojazd – a w takiej formu-
le nagrywamy filmik z wła-
snym wykonaniem i po pro-
stu wysyłamy. Nie trzeba być 
w określonym miejscu i cza-
sie, co bardzo ułatwia bra-
nie udziału w konkursach 

uczestnikom z różnych kra-
jów, a nawet kontynentów  
– szczególnie w tych trud-
nych czasach.

Podczas pandemii wszy-
scy uczymy się zdalnie. Wszy-
scy wiemy, że ma to swoje 
plusy i minusy. Ja skupiam 

się na plusach i własnym roz-
woju. Dla mnie osobiście do-
bre jest to, że nauka zdalna 
pozwala rozwinąć swoje wła-
sne oczekiwania, na przykład 
jeśli chodzi o brzmienie dane-
go fragmentu utworu. Ponie-
waż dostępny sprzęt do zdal-
nych lekcjach z moim profe-
sorem Musialskim nie odda-
je wszystkich walorów dźwię-
kowych, muszę często sama 
szukać interesujących barw 
mojego instrumentu i uczę 
się tego intensywniej niż do-
tychczas. Często nagrywam 
się, słucham mojego wyko-
nania i sama siebie oceniam. 
To również jest bardzo pozy-
tywne, bo jak każdy, chcemy 
dążyć do ideału i często sami 
dla siebie jesteśmy bardzo 
krytyczni – to bardzo dobre, 
ponieważ doskonalimy się 
ucząc na własnych błędach.

Podsumowując, nie podda-
je się, ćwiczę, uczę się i dążę 
do wyznaczonych przez siebie 
celów – z radością.

IW

Emilia Szłapa

eprasa.pl cd18293e29



6 Co Tydzień nr 14/1540
7 kwietnia 2021 roku

Miasto JaworznoAktualności
    14 kwietnia przypada Święto Chrztu Polski

JOANNA 
SEKUŁA

Biuro 
Senatorskie

Hotel Brojan
ul. Ignacego Paderewskiego 43, 

43-600 Jaworzno

Zapraszam do kontaktu

Tel. 797 243 756, 797 243 757
89/p/20

13/p/20

WOJCIECH SAŁUGA

Biuro Poselskie
czynne 

od poniedziałku do piątku od 9:00 do 15:00 

ul. Paderewskiego 43, II piętro

e-mail: poselsaluga@gmail.com

tel. 538 921 964

62/D/2011

Serdecznie zapraszamy do naszego punktu
18/d/11

SZKLARSKI

Graf ik a na szk le  

Lust ra  lac obele 

K abiny pr ysznic ow e

Jaworzno – Centrum  ul. Zacisze 12a
tel. 531 836 400

www.galas.pl

Jak wiadomo, pojęcie „pań-
stwo” w ogólnym znaczeniu 

określa każdą formę państwo-
wości: monarchię i republikę, 
cesarstwo i księstwo, autokrację 
i demokrację. Natomiast za mi-
nimum struktury organizacyjnej 
państwa zwykle uważa się trzy 
elementy: terytorium, ludność, 
władzę publiczną. Z kolei za naj-
bardziej istotne właściwości 
(atrybuty) państwa: stanowienie 
i wykonywanie prawa oraz su-
werenność.

Suwerenne państwo. Samo sło-
wo „suwerenność’ znaczy to samo 
co niezawisłość, niezależność, nie-
podległość. W odniesieniu do pań-
stwa, terminu „suwerenne pań-
stwo”, w dzisiejszym jego rozumie-
niu zwierzchniej władzy nad teryto-
rium państwa, nie używali ani Grecy, 
ani Rzymianie. Pochodzi ono z epoki 
feudalnej, ale pierwotnie termin su-
weren oznaczał niezależnego wład-
cę, monarchę, zwierzchnika wasa-
la. Natomiast jako pojęcie „suwe-
renne państwo” w jego znaczeniu 
„zwierzchniej władzy nad terytorium 
państwa” narodziło się u progu cza-
sów nowożytnych, kiedy w chrze-
ścijańskiej (obrządku łacińskiego) 
wielonarodowej Europie zaczęły się 
kształtować państwa narodowe, za-
razem osłabła zwierzchnia władza 
kościelna papieża i polityczna ce-
sarza nad krajowymi monarchami. 
Naówczas ci ostatni proklamowali 
niezawisłość swojej władzy od ce-
sarza i papieża. Uczynił to i polski 
monarcha. Co potwierdza zasłużo-
ny w służbie królewskiej pierwszy 
nasz świecki pisarz polityczny Jan 
Ostroróg (1436-1501) w swoim trak-
tacie „Memoriał o urządzeniu Rze-
czypospolitej”. Mówi tam dobitnie: 
– „Król Polski niczyjej zwierzchno-
ści nie podlega i nikogo wyższego 
od siebie prócz Boga nie uznaje”. 
Jak widać, królewski doradca świa-
domie podkreślił prawo polskiej wła-
dzy królewskiej do niepodzielnego 
zwierzchnictwa nad Polską. Odpo-
wiedział tym samym na pytanie, kto 
jest podmiotem władzy suwerennej, 
czyli piastunem najwyższej władzy 
w państwie polskim – król.

Prof. dr hab. 
MARIAN 
BĘBENEK 
Rodowity jaworznianin, polo-
nista i politolog.Od wczesnych 
lat miał zainteresowania huma-
nistyczne, raczej dość szerokie, 
żywe: sport, życie religijne, li-
teratura, film, filozofia i polityka, życie towarzyskie. 
Praca – nauczyciel i wychowawca młodzieży Liceum 
Ogólnokształcącego, Liceum Medycznego i Uniwer-
sytetu Robotniczego w Jaworznie. Następnie studia 
doktoranckie i praca naukowo-dydaktyczna w Insty-
tucie Nauk Politycznych na Wydziale Prawa Uni-
wersytetu Jagiellońskiego; tam uzyskuje doktorat 
i habilitację z nauk humanistycznych w zakresie na-
uki o polityce. Po przejściu na emeryturę (2003/4) 
kontynuuje pracę naukowo-dydaktyczną w Szkole 
Wyższej im. Bogdana Jańskiego oraz w Krakow-
skiej Akademii im. Andrzeja Frycza Modrzewskie-
go do dnia dzisiejszego (wykłady i seminarium dok-
torskie). Promotor dwu doktoratów, jeden na Uni-
wersytecie Jagiellońskim, potem drugi w Krakow-
skiej Akademii im A. Frycza Modrzewskiego. Tam 

też na obronę oczekują dalsze dwie prace doktor-
skie. Ostania jego praca naukowa w zespole mię-
dzyuczelnianym do przygotowania krytycznej edycji 
pism Feliksa Konecznego, polskiego historyka, wy-
bitnego przedstawiciela nowoczesnej nauki o cywili-
zacjach, została sparaliżowana przez z piekła rodem 
epidemię koronawirusa covid-19. Wobec tego tro-
chę z przyzwyczajenia, trochę dla zabawy, łączącej 
przyjemne z pożytecznym, zajął się opracowaniem 
słownika współczesnego języka polityki.

Ciekawsze publikacje 
z ostatnich 10 lat:

„Sukiennicki Wiktor” (w:)”Encyklopedia filozofii polskiej”, 
Polskie Towarzystwo Tomasza z Akwinu, Lublin 2011, t. 2, 
str. 638-640.

„Z dziejów jednego pojęcia – ustrój hybrydowy” (w:) „Myśl 
i polityka”, Księga pamiątkowa dedykowana profesoro-
wi Jackowi Marii Majchrowskiemu”, t.2, Kraków 2011, str.. 
253-263.

„O niektórych determinantach stylu rządzenia państwem” 
(w:) „Państwo demokratyczne, prawne i socjalne”, Kraków 
2014, str. 382-396.

„Polskie sny o wskrzeszeniu Christianitas” (w:) „Stanisław 
Orzechowski pisarz polityczny”, Księgarnia Akademicka, Prze-
myśl- Kraków 2014, str. 39-42.

Idea suwerenności (cz. 1)

Z dziejów idei suwerenności. 
W dalszym biegu historii, powszech-
nej i polskiej, poglądy na to, kto jest 
lub kto powinien być piastunem naj-
wyższej władzy, ulegały daleko idą-
cym zmianom. Tutaj wystarczy wspo-
mnieć pokrótce o początku i kierun-
ku myślenia, które doprowadziło 
do dzisiejszego stanu. Oto w bul-
li Sublimus Deus, wydanej w 1537 
roku przez papieża Pawła III, termin 
suwerenność wstępuje w odniesie-
niu do Indian. Dokument, wyraża-
jący oficjalne stanowisko Kościoła 
katolickiego, stwierdza mianowicie, 
że „Indianie jako istoty rozumne, 
mają przyrodzoną suwerenność nad 
swoimi ziemiami i nie mogą być nie-
woleni w sposób dowolny” (R. Davis, 
B. Lindsmith, „Ludzie renesansu”, 
s.205). Jak sądzę, papież Paweł III, 
chyba jako pierwszy w czasach no-
wożytnych, opowiedział się za uzna-
niem „przyrodzonego”, naturalnego 
prawa „narodu” o podłożu etnicznym 
do zwierzchniej władzy nad „swoimi 
ziemiami”, nad z dawien dawna za-
mieszkałym terytorium. Można więc 
też postawić hipotezę, że jest prekur-
sorem prawa narodu do samostano-
wienia, do decydowania o kształcie 
własnego państwa. W późniejszym 
biegu dziejów oprócz koncepcji 
uznającej prawo władzy królewskiej 

z boskiego mandatu do najwyższej 
władzy, pojawiły się trzy znaczące 
koncepcje suwerenności, których 
punktem wyjściowym jest hipoteza 
o umowie społecznej jako źródle wła-
dzy państwowej.

Jedna, gloryfikująca absolutną 
władzę monarchy, nawet dyktatu-
rę republikańską, ze względu na to, 
że człowiek jest ze swej natury isto-
tą aspołeczną i amoralną (łac. homo 
homini lupus, człowiek człowieko-
wi wilkiem) – autorstwa T. Hobbe-
sa, („Lewiatan” 1657), filozofa an-
gielskiego zaliczanego przez wielu 
badaczy do prekursorów idei totali-
tarnej. Warto dodać, że w państwie 
władzy absolutnej idea suwerenno-
ści zwykle łączyła się z kultem pań-
stwa lub kultem władcy.

Druga, także radykalna koncep-
cja suwerenności autorstwa J.J. Ro-
usseau, („Umowa społeczna” 1762) 
głosi niezależność ludu. Dokładniej 
mówiąc, żąda nieograniczonego za-
kresu władzy ludowej, której wyra-
zem w praktyce jest wola rządzącej 
większości. Co może prowadzić, jak 
w obecnej Polsce i na Węgrzech, 
do rządów tożsamych z „tyranią 
większości”, pozbawiającej mniej-
szość, jak i jednostki, ich „przyro-
dzonych”, niezbywalnych praw.

cdn. Marian Bębenek

OGŁOSZENIE
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tego spaceru ten gatunek przykuł 
moją uwagę dość delikatną budo-
wą, szerokimi, ostro zakończony-
mi liśćmi. Brzeg liścia jest zazwy-
czaj ząbkowany u nasady. Liście 
na cienkich płożących się łodyż-
kach ułożone jednostronnie. Te-
raz w oznaczeniu gatunku mu-
siał mi pomóc specjalista. Po-
dobno najłatwiej oznacza się go 
po charakterystycznie zakrzywio-
nych, łukowatych puszkach za-
rodnionośnych. Znajdują się one 
na szczycie czerwono zabarwio-
nej sety. Gatunek jest rozproszo-
ny na półkuli północnej. W Ame-
ryce Północnej został odnotowany 
z 21 stanowisk. W Anglii najwię-
cej stanowisk odnotowano w połu-
dniowo-wschodniej części wyspy. 
W innych krajach bywa.

Dzióbkowiec i spółka
Kolejny charakterystyczny ga-

tunek to dzióbkowiec Zettersted-
ta. Na wstępie od razu zaznaczam, 
że podlega w Polsce ochronie czę-
ściowej i to już od 2004 roku. Wy-
rasta na drewnie, ale też na glebie. 
Wyróżniają go rozgałęzione ło-
dyżki z licznymi owalnymi blasz-
kami liściowymi. Blaszki liściowe 

są pomarszczone, ostro zakończo-
ne. Niestety, brak dokładnych opi-
sów gatunku. Musi wystarczyć ob-
razek.

W tym miejscu trzeba nadmie-
nić, że w Polsce bardzo wiele ga-
tunków mchów podlega ochronie 
prawnej, ale wiedza o nich jest 
znikoma, przy czym instytucje 
za to odpowiedzialne nie starają 
się jej szerzyć. Przykładowo z już 
wymienionych na wstępie gatun-
ków ochronie częściowej podlega 
brodawkowiec czysty. Chronione 
są także gatunki z rodzaju widło-
ząb. Więcej w już opublikowanych 
fotoreportażach.

W poprzedn im artyku-
le wspominałem o tym, 

że w końcowym etapie wyciecz-
ki odbytej pierwszego dnia ka-
lendarzowej wiosny w lesie 
z Obszaru Chronionego Krajo-
brazu Dobra Wilkoszyn zapolo-
waliśmy na różowy wawrzynek. 
Następnego dnia udałem się tam 
ponownie i tym sposobem po-
wstał film już dostępny w sieci. 
Dlatego tym razem, pozostając 
w tym rejonie, opowiem co nieco 
o widzianych po drodze mchach, 
bo one są również bardzo waż-
nym składnikiem leśnych eko-
systemów.

Coś pospolitego
Generalnie w tej partii lasu 

mszaki nie tworzą zwartych ko-
bierców, takich jakie na przykład 
można obserwować w rejonie Do-
liny Żabnika. Tutaj są to pojedyn-
cze kępki trafiające się na ściółce, 
starające się konkurować z zale-

gającymi, opadłymi liśćmi. Wie-
le gatunków porasta pnie żywych 
drzew oraz butwiejące drew-
no. Z gatunków nader częstych 
nie tylko w jaworznickich lasach 
bywa tutaj brodawkowiec czysty 
oraz żurawiec falisty. Ten ostatni 
uchodzi za niezbyt częsty w na-
szym kraju. Jest tutaj jeszcze zło-
towłos strojny, kuzyn płonnika.

Na długo przed źródłem Siar-
czanej na martwej kłodzie trafiły 
się dwa ciekawe gatunki. Pierw-
szy udało się oznaczyć tylko z do-
kładnością do rodzaju. Jest nim 
widłoząb. Drugi to łukowiec ślą-
ski – Herzogiella seligeri. Do tej 
pory w Jaworznie widzieliśmy się 
w okolicy, gdzie obecnie jest bu-
dowany szyb Grzegorz. Martwe 
drewno oraz ściółkę zasiedlają 
jeszcze płaskomerzyki. Tutaj były 
dwa gatunki. Po płaskomerzyk 
kończysty oraz płaskomerzyk po-
krewny. Na pniach żywych drzew 
trafiły się dzióbkowiec Zettersted-
ta, rokiet cyprysowaty oraz krótko-
sze. Tutaj także oznaczanie gatun-
ków w oparciu o zdjęcia jest bar-
dzo utrudnione.

Oto jest łukowiec
Dopiero co wspomniałem, 

że z tym gatunkiem spotkałem 
się dopiero dwa razy. Tym nie-
mniej istnieją dane wskazujące 
na to, że jest to jeden z najpospo-
litszych mchów zasiedlających 
w lasach martwe drewno. Podczas 

OGŁOSZENIE

Dla koneserów

Z szafy prokuratora P R Z Y R O D A  W O K Ó Ł  N A S

Piotr Grzegorzek – kustosz Muzeum w Chrzanowie
www.muzeum.chrzanow.pl

Dzióbkowiec Zetterstedta

Widłoząb

Łukowiec śląski

Bezpłatne porady prawne adwokata z powodu sytuacji epidemiologicznej odwołane

Adwokat Maciej Zwierzycki
odpowiada na pytania czytelników

adwokat Maciej Zwierzycki

Światowy Dzień Gołębia przypada 9 kwietnia

Śmierć zamiast wypłaty

44/d/11

Zapadł wyrok w sprawie 
Jana W. – kierowcy oskar-
żonego o nieumyślne na-

ruszenie zasad bezpieczeństwa 
w ruchu drogowym i spowo-
dowanie wypadku, w którym 
śmierć poniósł jego 27-letni 
kolega z pracy, a dwaj pozostali 
odnieśli obrażenia ciała.

Tragiczne zdarzenie miało miej-
sce, kiedy mężczyźni jechali po wy-
płatę. – Jechałem ok. godz. 16 swo-
im fiatem uno – opowiadał Łukasz I. 
bezpośredni świadek wypadku. 
– Była paskudna pogoda, padał 
śnieg. Czułem, że jezdnia jest ob-
lodzona, dlatego jechałem wręcz 
ślimaczym tempem – ok. 40 km/h. 
Naprzeciw jechał mały fiat, z pręd-
kością ok. 70 – 80 km/h. Nagle zo-
baczyliśmy – ja i siedzący obok 
mnie na miejscu pasażera kolega 
Kazik J. – jak fiacikiem zaczęło za-
rzucać po jezdni. Był od nas w od-
ległości 300 metrów. Najpierw 
ściągnęło go do środka drogi. Ma-
luch stanął bokiem do kierunku 
jazdy, a następnie wpadł do przy-
drożnego rowu, obrócił się, upadł 
na dach i prawym bokiem uderzył 
w drzewo. Błyskawicznie zjecha-
łem w boczną dróżkę i razem z ko-
legą pobiegłem do przewróconego 
fiata. Udało nam się odwrócić go 
na lewy bok, aby uwolnić uwięzio-
nych we wnętrzu ludzi. Wyszli trzej 
mężczyźni. Nie wiedziałem, który 
z nich był kierowcą, bo w aucie 
był totalny bałagan. Oni zachowy-
wali się dziwnie, biegali wokół. Je-
den z nich nagle się oddalił. Kie-

dy to spostrzegłem, był już daleko. 
Auto było całkowicie zniszczone  
– zgnieciony dach, drzwi, cały 
przód i tył... W samochodzie zo-
baczyłem jeszcze jednego męż-
czyznę: głowę miał na tylnym sie-
dzeniu, nogi pod deską rozdziel-
czą. Próbowaliśmy go wyciągnąć, 
ale był tak zaklinowany, że w koń-
cu zrezygnowaliśmy. Powiadomili-
śmy policję. Przybyła straż pożar-
na, rozcięła blachy i wyjęła poszko-
dowanego. Jak karetka zabierała go 
do szpitala, jeszcze żył. Potem do-
wiedziałem się, że wkrótce zmarł. 
Zmarłym był 27-letni mężczyzna – 
Dariusz P. Nie udało się go urato-
wać, ze względu na poważny uraz 
głowy i klatki piersiowej. Do szpi-
tala trafili także dwaj pozostali pa-
sażerowie – Stefan R. i Mariusz 
G. Ten ostatni ze względu na po-
tłuczenia miał pozostać na lecze-
niu, ale wyszedł na własne żąda-
nie. Policja wszczęła poszukiwa-
nia Jana W., kierowcy, który na-
gle oddalił się z miejsca wypad-
ku. Nikt jednak nie wiedział, gdzie 
może być. Zaniepokojona rodzina 
szukała go na własną rękę. Wcze-
snym rankiem następnego dnia Jan 
W. sam zgłosił się do komisariatu 
policji. – O wypadku dowiedziałem 
się od żony, dzisiaj, kiedy wróciłem 
do domu – powiedział policjantom. 
– Nie wiem jak doszło do wypadku, 
ani co się stało potem. Pamiętam 
tylko, że jechałem z chłopakami 
po wypłatę. Było ślisko. Obok mnie 
na przednim siedzeniu siedział Da-
rek P., nie miał zapiętych pasów. 

Nagle fiat wpadł w poślizg. Ścią-
gało mnie na lewo, odbiłem kie-
rownicą w prawo, ale zniosło nas 
do rowu. Ktoś krzyknął: trzymać 
się! Od tego momentu nic nie pa-
miętam. Gdzieś biegłem, ktoś mnie 
gonił. Pamiętam las, autostradę. 
Ocknąłem się gdzieś w lesie, czy ja-
koś tak... Wróciłem do domu i tam 
żona powiedziała mi o wszystkim. 
Mam straszne wyrzuty sumienia, 
zginął człowiek... 

– Jan W. był wyraźnie przygnę-
biony. Policjanci dotarli do wła-
ściciela fiata. Jan W. pożyczył go 
rano od kolegi, gdyż zaspał i nie 
zdążył na zakładowy transport 
do firmy. Po pracy jego koledzy 
zrezygnowali z powrotu do domu 
samochodem zakładowym i zabra-
li się z Janem, bo postanowili po-
jechać po wypłatę. Na pewno po-
tem żałowali tej decyzji. Biegły są-
dowy stwierdził, że jedną z przy-
czyn wypadku były „łyse” opony. 
Prokurator uznał, że Jan W. mógł 
uniknąć poślizgu, jeśliby jechał 
z prędkością odpowiednią do sta-
nu technicznego auta i warunków 
atmosferycznych. Oskarżony nie 
oponował. Ciągle wyrzucał sobie, 
że zginął młodszy kolega, a on nie 
mógł temu zapobiec. Sąd rejono-
wy uznał winę Jana W. i skazał go 
na 1 rok i 6 miesięcy pozbawie-
nia wolności, zakaz prowadzenia 
pojazdów przez 4 lata i grzyw-
nę w wysokości 800 zł. Karę po-
zbawienia wolności zawieszono 
na okres próby 4 lat. 

Pitawal

W jakim trybie sąd okręgowy 
winien rozpoznać apelację 

wniesioną po dniu 7 listopada 
2019 roku w sprawie o świadcze-
nie nieprzekraczające 20 000 zł, 
która nie została rozpoznana 
przez sąd rejonowy w postępo-
waniu uproszczonym?

Wniesioną po wejściu w ży-
cie ustawy z dnia 4 lipca 2019 r. 

o zmianie ustawy – Kodeks po-
stępowania cywilnego oraz nie-
których innych ustaw (Dz.U. 
z 2019 r., poz. 1469 ze zm.) 
apelację od wyroku wydane-
go przed wejściem w życie tej 
ustawy w sprawie, która we-
dług dotychczasowych przepi-
sów nie podlegała rozpoznaniu 
w postępowaniu uproszczonym, 

sąd odwoławczy rozpoznaje we-
dług przepisów kodeksu postę-
powania cywilnego o postępo-
waniu uproszczonym, w brzmie-
niu nadanym tą ustawą, jeśli 
w świetle nowych przepisów 
do tego rodzaju sprawy mają 
zastosowanie przepisy o postę-
powaniu uproszczonym.

Omszały temat
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Świetlik nie wytrzymał

Remont autostrady A4. Zmiana organizacji ruchu

Świetlik na dachu par-
kingu w centrum Ja-

worzna nie wytrzymał 
zabaw grupki młodych 
mężczyzn. Konstrukcja 
po skoku jednego z nich 
się załamała – wandal 
spadł na teren parkingu.

Do zdarzenia doszło 
31 marca, na kilka minut 
przed północą. Grupka 
młodych mężczyzn, którzy 
przebywali na dachu par-
kingu w centrum miasta, 
postanowiła „przetesto-
wać” trwałość rozlokowa-
nych tamże świetlików. Je-
den z nich skoczył na kon-
strukcję, która nie wytrzy-
mała ciężaru ochotnika 
– ten przeleciał przez świe-
tlik, lądując na terenie par-
kingu, kilka metrów poniżej.

Skakał po świetliku na dachu. 
Konstrukcja nie wytrzymała

Po kilku minutach spraw-
cy zniszczenia udało się 
z pomocą kolegów opuścić 
teren zdarzenia. Nie wia-
domo, jakie odniósł obra-
żenia. Obecnie cała grupka 

poszukiwana jest przez po-
licję. Skoczek ma otrzymać 
zarzut zniszczenia mienia.

Naprawa  św ie t l i ka 
to koszt około 4 tys. zł.

AZ

Szkoły i przedszkola do remontu

Oto pierwszy przykład 
stanowisk kontene-

rowych, gdzie problem 
selekcji odpadów może 
spowodować nałożenie 
podwyższonych opłat. 
– Jak przyjdzie ktoś z se-
gregacją – mówi miesz-
kaniec ul. Kamińskiego 
na Osiedlu Stałym – wej-
dzie w jedno miejsce, wej-
dzie w drugie, jak zobaczy, 
że to, co on zrobił to nic 
nie daje, bo i tak to idzie 
w jeden zbiornik, to on 
też tego nie robi, wrzuca 
wszystko do jednego wor-
ka, po co ma to robić.

Stanowisko przy ulicy Fe-
liksa Kamińskiego na Osie-
dlu Stałym to istny dramat. 
Zostaliśmy tam wezwani 
przez mieszkańców, którzy 
mają dość dewastacji i za-
chowania niektórych miesz-
kańców. Na miejscu spraw-
dziliśmy, jak wygląda sytu-
acja. Jak mówią mieszkań-
cy, drzwi do wiaty śmietni-
kowej naprawiane były już 
wiele razy. – Te drzwi się 
same nie wyłamały – dodają. 
– Ludzie, którzy posiadają 
klucze do tego, to otwiera-
ją kluczem a ktoś, kto chce 
nielegalnie wysypać śmie-
ci, to wyłamuje w nocy za-
mek, podjeżdża samocho-
dem i się tworzy proceder. 
Jak mówią mieszkańcy, nie-
którzy przychodzą z pełny-
mi workami niesegrego-
wanych śmieci. – Uważam, 
że wszystko zależy do lu-
dzi – ocenia sytuację je-
den z mieszkańców – jeżeli 
chcą to będą te śmieci se-
gregować, jeżeli nie to każ-
dy to robi byle jak.

Zdewastowane drzwi 
do stanowiska kontenero-
wego i brak kubłów na se-
lekcję odpadów powoduje, 
że w tym miejscu nie jest 
możliwe prawidłowe se-
gregowanie śmieci. Teraz 
mieszkańcy boją się, że zo-
stanie na nich „solidarnie” 
nałożona kara. Chcą tego 
uniknąć. – Tak słyszałem 
o tym – mówi jeden z miesz-
kańców. – Nie zgadzam się 
z tym.

Pierwsza sprawa to nie-
fortunna lokalizacja kon-
tenerów. Sąsiedztwo pla-

cu targowego i działek po-
woduje pierwsze skojarze-
nia, jakoby to właśnie oso-
by z tych miejsc wyrzucają 
tu śmieci. Dowodem mają 
być odpady bio w kontene-
rach. – Największym pro-
blemem jest plac i działki 
– relacjonują mieszkańcy. 
– Bo tu jest praktycznie cały 
czas to samo.

W bioodpadach jest 
wszys tko ,  są  p las t ik i , 
szkło, kontener bio nie 
są zamykane. Druga spra-
wa to ilość kontenerów. 
Jak to możliwe, że gmina 
chce, aby współczynniki 
recyklingu były osiągane, 
jeśli na jednym stanowi-
sku znajduje się kilkana-
ście pojemników na od-
pady zmieszane, dwa nie-
bieskie, jeden zielony, no 
i brakuje żółtego. Nawet 
gdy przychodzą tutaj osoby 
z posegregowanymi śmie-
ciami, to nie mają ich gdzie 
wyrzucić. – To jest loteria 
– podsumowuje mieszka-
niec osiedla – jak się komu 
wsadzi, tak zostawi.

Na drugim stanowisku 
sytuacja podobna. Dwa 
niebieskie kubły prze-
pełnione i kolejne śmie-
ci „papierowe” trafiają 
obok kontenera. Miesz-
kańcy rozumieją, że pro-
ces zaczyna się od nich, 
więc wielu segreguje od-
pady i chce segregować, 
ale nie ma na to możliwo-
ści. Mówią, że najłatwiej 
jest ustalić wysokie opłaty, 
ale martwi ich to, że mia-
sto nie zdaje sobie spra-
wy z własnych błędów. – 

Na to wygląda, ze wszy-
scy będą płacić więcej 
– obawiają się mieszkańcy 
– bo najprościej jest pod-
nieść cenę za śmieci. Nie 
znaleźć rozwiązania tylko 
podnieść cenę. To się szyb-
ko robi na radzie miejskiej 
– podwyższamy opłatę? 
Podwyższamy. Po co sie-
dzieć i rozmyślać nad tym, 
najprościej podnieść rękę, 
zrobić urawniłowkę i wró-
cić do starych dobrych cza-
sów, wszyscy płacili dużo 
i obojętnie kto.

I tu zaczyna się zaklęte 
koło winowajców. Miesz-
kańcy winią spółdziel-
nię, spółdzielnia wskazu-
je Wodociągi, a Wodocią-
gi umywają ręce i kierują 
do MZNK. Na końcu i tak 
wszyscy mieszkańcy zapła-
cą karę zafundowaną przez 
prezydenta i radę miejską. 
No, chyba że na nowo ob-
myśli się organizację zbiór-
ki odpadów w Jaworznie. 
Jeśli wyjdzie, że potrzebne 
są jakieś ustawowe zmia-
ny, to może razem z in-
nymi gminami wymusić 
modyfikacje obowiązują-
cego systemu, który – jak 
na razie – skutkuje wojną 
na dole (pomiędzy miesz-
kańcami a samorządem) 
oraz wzrostem opłat za go-
spodarowanie odpadami.
Zapraszamy Państwa do in-
formowania, gdzie wystę-
pują podobne problemy. 
Zachęcamy również do po-
dawania pozytywnych przy-
kładów, gdzie sytuację uda-
je się rozwiązać.

FM (oprac.eb)

Geosfera w Jaworznie zaprasza 
do odwiedzenia tężni solankowej

Miejskie szkoły i przed-
szkola przejdą mo-

dernizację. Jaworzno po-
zyskało 2,7 mln zł na wy-
konanie prac remontowych 
i budowlanych w sześciu 
jaworznickich placówkach 
oświatowych oraz sfinanso-
wanie dokumentacji projek-
towych dla trzech kolejnych 
placówek. Pieniądze pocho-
dzą z Rządowego Funduszu 
Inwestycji Lokalnych.

Pozyskana kwota zosta-
nie przeznaczona na kom-

pleksową modernizację bu-
dynków miejskich placówek 
oświatowych. Roboty zosta-
ną wykonane w sześciu bu-
dynkach oraz ich otoczeniu. 
Remonty przejdą:
• Szkoła Podstawowa nr 7,
• Szkoła Podstawowa nr 14,
• Szkoła Podstawowa nr 15,
• Szkoła Podstawowa nr 22,
• Przedszkole Miejskie nr 4,
• Przedszkole Miejskie nr 15.

Zakres prac w ww. pla-
cówkach obejmie m.in.: re-
monty kuchni, sanitariatów, 

wymianę instalacji elek-
trycznej., wod.-kan., wen-
tylacji, wykonanie wind 
i podjazdów, wydzielenie 
będą pomieszczeń admi-
nistracji i pomocnicze, wy-
konanie drogi i dostosowa-
nie budynku do przepisów 
ppoż.

Część funduszy posłuży 
też do wykonania dokumen-
tacji projektowej dla kolej-
nych 3 budynków – SP nr 7, 
SP nr 14, PM nr 14.

AZ

Tężnia solankowa została uruchomiona po przerwie jesienno-zimowej. Można skorzystać z niej 
codziennie od godziny 8:00 do 22:00. Gospodarze proszą, aby podczas korzystania z tężni zachowywać 
zasady bezpieczeństwa związane z aktualną sytuacją epidemiologiczną w kraju

Wszyscy zapłacą karnie po 128 zł? 

Chcą segregować, ale nie ma jak

8 kwietnia rozpocznie 
się remont autostrady 
A4 – informuje Sta-
lexport Autostrada 
Małopolska.

W ramach remontu nową 
nawierzchnię zyska fragment 
pomiędzy węzłami Murc-
kowska i Brzęczkowice. Pra-
ce prowadzone będą na jezdni 

w kierunku Krakowa na liczą-
cym 3,5 kilometry odcinku po-
między węzłem Murckowska 
a węzłem Brzęczkowice.

Rozpoczęcie budowy 
poprzedzą przygotowa-
nia do zmiany organiza-
cji ruchu, które potrwa-
ją do 8 kwietnia z przerwą 
na święta. Wg nowej or-
ganizacji, zjazd z autostra-
dy A4 na węzeł Mysłowice 

(km 346,8), dla kierowców 
jadących w kierunku Kra-
kowa, będzie możliwy tyl-
ko z prawego pasa ruchu. 
Kierowcy, którzy wybiorą 
lewy pas ruchu w kierun-
ku Katowic (poprowadzo-
ny na jezdni przeciwnej), 
nie będą mieli możliwości 
zjazdu do Mysłowic. Prace 
mają się zakończy w poło-
wie maja 2021 roku.       AZ

Wielki śmieciowy bałagan
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Napisz do nas
albo wyślij e-mail lub SMS

tel. 32 751 91 30, kom. 601 750 128

Masz problemy i nie wiesz do kogo się 
z nimi zwrócić? Masz uwagi na temat 
dzielnicy, w której mieszkasz? Widzisz 
coś, czego inni nie widzą?
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Sponsorem 
konkursu jest www.pizzeria2-ka.pl

„Zrób zdjęcie” – konkurs„Zrób zdjęcie” – konkurs

Gratulujemy autorowi zdjęcia i zapraszamy 
po odbiór kuponu na pyszną pizzę dla 
dwóch osób z Pizzerii 2-ka.

Zapraszamy do naszego konkursu wszystkie osoby, 

którym w ostatnim czasie udało się sfotografować 

jakieś ciekawe zjawisko. Zdjęcia prosimy wysyłać 

na adres:

dzielnice@ct.jaworzno.pl

Żyjemy w trudnych pan-
demicznych czasach. 

Nic więc dziwnego, że dzia-
łania szlachetne, bezintere-
sowne zyskują teraz w dwój-
nasób. W takie przezacne 
działania zaangażowała się 
grupa pań z Klubu To i Owo 
przy SM Górnik. 

Przed świętami wielka-
nocnymi przygotowały pre-
zenty dla podopiecznych 
jaworznickiego Hospicjum 
Homo-Homini im. Brata Al-
berta i dla dzieci niepełno-
sprawnych. – Koło wolonta-
riatu Klubu To i Owo – mówi 
Edyta Lesiak, kierownicz-
ka Klubu To i Owo – działa 
prężnie od trzech lat. Stara-
my się wspierać hospicjum 
przy okazji świąt, Dnia Cho-
rego, walentynek. Dzisiaj (30 
marca) jesteśmy tutaj z przed-
świątecznymi upominkami 
dla pacjentów hospicjum, 
mamy też prezent dla pani 
dyrektor, w podziękowaniu 
dla całego personelu.

Klub To i Owo przygoto-
wał też prezenty dla niepeł-
nosprawnych dzieci. Z myślą 
o nich przygotowano fartusz-
ki, które będą im służyły pod-
czas zajęć terapeutycznych, 
śliniaczki, książki sensoryczne 
i drewnianą matę edukacyjną. 
Jak mówi wolontariuszka Klu-
bu To i Owo – prace te robiono 
wspólnie, każda z pań w swo-
im domu. Pani Edyta dostar-
czała im materiały, z których 
mogły „coś wyczarować”. Jak 
twierdzą obeznani w temacie 
psycholodzy, obdarowywanie 
daje obdarowującemu wiele 
radości i zadowolenia. Uwa-
ża się nawet, że to emocje sil-
niejsze niż radość obdarowa-
nego z otrzymanego prezen-
tu. – Radość tworzenia takich 
małych dziełek – mówi Jó-
zefa Pypłacz, wolontariusz-
ka Klubu To i Owo – cieszy 
nas to, że robimy dla kogoś, 
że mamy zajecie w tym domu, 
wnuki porosły, więc trzeba się 
czymś zająć, nie tylko telewi-

zja, z radością tworzyłyśmy 
coś takiego.

Nic tak mocno nie po-
prawia nastroju w trudnych 
chwilach, jak przekonanie, 
że nie jest się pozostawionym 
samemu sobie. – W czasach 
pandemii – mówi dyr. hospi-
cjum Maria Bryła – kiedy ho-
spicjum jest zamknięte z oba-
wy przed przenoszeniem in-
fekcji, więc brak atmosfery 
domu, bo nie ma kontaktu 
z rodziną, także te ozdoby bę-
dące na stolikach u naszych 
chorych będą przypomina-
ły czasy, kiedy jeszcze byli 
wśród swoich bliskich, rodzi-
ny. To jest bardzo cenne dla 
nas, zastępuje i daje taką na-
miastkę atmosfery świątecz-
nej w hospicjum.

Święta wielkanocne to czas 
zadumy nad doczesnością, 
wsparcia dla potrzebujących 
i autentycznej szczerej o nich 
pamięci. Klub To i Owo pięk-
nie się w ten czas wpisał.

Ela Bigas

Po  oszus twach  „na 
wnuczka” czy „na po-

licjanta” oszuści znaleźli 
sobie nową metodę na wyłu-
dzanie pieniędzy – „na kon-
serwatora”. Jak powiedział 
nam Łukasz Domaradzki, 
kierownik działu technicz-
nego i nadzoru SM Górnik, 
wszystkie prace zlecone 
przez spółdzielnię, takie 
jak przeglądy instalacji ga-
zowej i elektrycznej, dera-
tyzacje, dezynsekcje, re-
monty klatek schodowych, 
remonty elewacji i wszelkie 
inne czynności rozliczane 
są bezgotówkowo pomiędzy 
spółdzielnią a firmą wyko-
nawczą. Nikt nie ma prawa 
żądać od Państwa zapłaty 
w mieszkaniu. 

O  p r z e p ro w a d z e n i u 
wszystkich prac informuje-
my mieszkańców z wyprze-
dzeniem w formie ogłoszeń 
wywieszanych na tablicach 
ogłoszeń lub drzwiach wej-
ściowych do klatek schodo-
wych. Pracownicy spółdzielni 
zawsze posiadają identyfika-
tory, które każdorazowo win-
ni okazać przy wykonywaniu 
prac w lokalach – powiedział 
Łukasz Domaradzki.

Czy często w skrzynkach 
pocztowych znaleźć moż-
na informacje, jakoby zakład 
budowano remontowy, przy-
stępował do akcji odpłatnej 
wymiany drzwi wejściowych 
do mieszkań? Czy spółdziel-
nia prowadzi takie akcje? – za-
pytaliśmy pana Łukasza.

– Tu również firmy próbują 
podszyć się pod tak jak w przy-
padku naszej spółdzielni, nie-
istniejący zakład remontowy 
i wykonać usługę, która często 
dochodzi do skutku, jednakże 
nie są to działania uzgodnione 
i wykonywane w porozumie-
niu z zarządem spółdzielni 

– oznajmił pan Łukasz. Prosi-
my, porozmawiajcie ze swo-
imi bliskimi, sąsiadami i uczul-
cie ich na podobne próby na-
ciągania. Jak widać, zdarza 
się, że oszuści powołują się 
na współpracę ze spółdzielnią, 
co oczywiście jest nieprawdą. 
Spółdzielnia Mieszkaniowa 
Górnik podkreśla i uczula loka-
torów na to, że żaden pracow-
nik spółdzielni ani firmy zatrud-
nianej przez spółdzielnię w roli 
podwykonawcy nie ma prawa 
przyjmować od mieszkańców 
żadnych kwot pieniędzy. Ape-
lują o ostrożność.

Agata Smalcerz

Uwaga na oszustów! Podszywają się 
m.in. pod konserwatorów spółdzielni

Łukasz Domaradzki, kierownik działu technicznego i nadzoru SM Górnik

Przyłapany na wywózce śmieci do lasu
Sprawca zaśmie-

cania lasu w Ja-

worznie przyłapany 

na gorącym uczyn-

ku. Mężczyzna 

musiał uprzątnąć 

swoje śmieci i za-

płaci mandat.

Do zdarzenia doszło 
31 marca. Jeden z miesz-
kańców miasta zauważył 
mężczyznę, który pozbywał 
się odpadów w lesie. Nie-
zwłocznie powiadomił o za-
obserwowanym fakcie straż 
miejską.

Sprawcę udało się ująć 
na gorącym uczynku. Przy 
nadzorze straży miejskiej 
musiał uprzątnąć odpa-
dy, których dopiero co się 
pozbył. Został także uka-

rany mandatem. Dodatko-
wo, strażnicy przeprowa-
dzili na jego posesji kon-
trolę pod kontem weryfi-
kacji sposobu pozbywania 
się odpadów komunalnych 
i nieczystości płynnych 
z posesji.

Za zaśmiecanie lasu 
grozi mandat w wysokości 
500 zł, a jeżeli sprawa zo-
stanie skierowana do sądu 
– grzywna do 5000 zł.

AZ

Klub To i Owo dla hospicjum 
i niepełnosprawnych dzieci

Halina Wirska, Józefa Pypłacz i Edyta Lesiak z Klubu To i Owo

Słupek drogowy pracujący jako śmietnik

eprasa.pl cd18293e29
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MECHANIKA POJAZDOWA NAPRAWA AGD NAPRAWA RTV REMONTOWO-BUDOWLANE LPG INNE USŁUGI

14/i/14

SKUTERY, MOTOCYKLE 

na prawo jazdy kat. B

ROMET

www.andexmoto.eu
ANDEX ul. Katowicka 34A 

Jaworzno
tel. 32 75-29-555

MECHANIKA POJAZDOWA NAPRAWA AGD NAPRAWA RTV REMONTOWO-BUDOWLANE LPG

4/i/14

ALARMOWE SYSTEMY 
ANTENY RTV, SAT

domofony, wideodomofony, tv obserwacyjna 
LAN/WiFi – montaż, naprawa – „PREWEN”

tel./fax 32 757 18 84,  502 86 34 71
KOMPUTEROWE pogotowie – 502 86 34 71

1299/d/11

BEK-POL  I
wywóz nieczystości ciekłych 

pojemność 12 m3

tel. 696 170 356

13/i/14

AKUMULATORY
CENTRA, BOSCH, VARTA, EXIDE

www.andex.eu
ANDEX ul. Katowicka 34A Jaworzno

tel. 32 75-29-555

1448/D

NAGROBKI
Parapety, schody, blaty kuchenne, kominki

www.konach.pl
Zakład Kamieniarski ul. Czwartaków 2

przy cmentarzu na Łubowcu tel/fax 32 752-96-77

36/d/11

BEK-POL 
wywóz nieczystości ciekłych 

pojemność 11 m3

tel. 0 663 23 90 42

2/l/13

DANKAN

wywóz nieczystości ciekłych, beczka poj 10 i 16 m3

udrażnianie kanalizacji WUKO 
tel. 505 57 05 04, 616 11 42

AGD – Serwis NARES

Pralki, lodówki, piece. Naprawy w domu klienta.

Tel. 32 615 50 47; 625 09 22; 0 691 188 112
Udzielamy gwarancji 12 miesięcy na naprawy.

57/d/11

13/d/11

ZAKŁAD ELEKTRONICZNY
ul. Mały Rynek 1

tel. 615 58 82, kom. 0 696 947 321

INNE USŁUGI

SERWIS OPON 
Pompowanie kół azotem, spawanie aluminium

Sprzedaż i montaż opon TIR. ul. Matejki 43, 
tel. 32 753 11 72;

czynne od 8.00 – 18.00 pn. – pt., sobota 8.00 – 14.00.
11/d/11

GAZY TECHNICZNE
Z DOSTAWĄ DO KLIENTA 

Tlen, acetylen, dwutlenek węgla, argon i inne

ul. Krakowska 9 
tel. 32 751 83 83, 32 753 44 44

29/d/11

7/I/14

ZŁOMOWANIE POJAZDÓW
wystawiamy zaświadczenia
płacimy za każdy samochód

Tel. 732 732 731
Mysłowice ul. Mikołowska 52

3/i/20

Tel. 606 398 916

5/i/18

AGD NAPRAWA
Piekarników, zmywarek, pralek, 

ekspresów i innego sprzętu 
domowego

Tel. 668 163 163  32 751 63 63

kompleksowe 
PRZEPROWADZKI
MIESZKAÑ-BIUR
utylizacja mebli sprzêtu AGD. itp.

kom. 531 944 531 32 220 64 27  

4/I/20

11/i/20

SZEWC PIOTR
usługi szewskie i kaletniczo-rymarskie

• Naprawa obuwia
• Naprawa elementów 

skórzanych
• Naprawa miechów 

do kierownicy

• Ostrzenie noży, nożyczek
• Wszywanie zamków
• Szycie na zamówienie
• Naprawa torebek, 

plecaków, kurtek
ul. Sienkiwicza 9 (piętro)    tel. 697 109 525

Czynne: pon. – pt. 9.00 – 16.30, sob. 9.00 – 13.00
www.szewcjaworzno.pl

P.P.U.H. „Sowosz” sp. z o.o.

TARTAK
USŁUGI TARTACZNE

• Więźby dachowe
• Tarcica
• Łaty, kontrłaty
• Sztachety ogrodowe
• IMPREGNACJA
• Schody młynarskie

32-551 Jankowice k. Zatora ul. Wadowicka 86, 
tel. 33 841 25 59

www.sowosz.pl,   e-mail: zamowienia@sowosz.pl

36

7/i/18

PAT-BRUK
kostka brukowa najlepszych firm, najtańsze usługi 

brukarskie, sprzedaż, transport, układanie, długoletnia 
praktyka, faktury VAT. Tel. 501 988 116

    www.patbruk.pl                e-mail: patbruk@op.pl

35/d/11

„KLAKSON”
Zaprasza na kursy prawa jazdy

22 marca 12 i 26 kwietnia
 2021 r. – godz. 17.00

41/d/11

MAN z przyczepą taki jak 
na egzaminie

kat. AM, A, B, C, D, DE, CE 

Biuro: Jaworzno ul. Farna 2a
czynne: pon. – pt. 11.00 – 16.00
tel. 32 616 33 55, 509 721 745

www.klakson.com.pl

eprasa.pl cd18293e29

http://www.andexmoto.eu/
http://www.andex.eu/
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DIETETYK

1/i/20

CENTRUM DIETETYCZNE AKTIV-DIET
DIETETYK BOGUSŁAWA ZAGÓRSKA

U nas stracisz od 4-15 kg w pierwszym miesiącu!!!
NAJTAŃSZA OPIEKA MIESIĘCZNA W MIEŚCIE!!!

UL. SIENKIEWICZA 12 (KOCIA), TEL.694-462-868

Zdrowie

INFORMATOR INFORMATOR 
ZDROWIA i URODYZDROWIA i URODY

INNE

DIABETOLOGIA, ENDOKRYNOLOGIA 
prof. dr hab. n. med. Krzysztof Łabuzek

STOMATOLOGIA, PROTETYKA, 
IMPLANTOLOGIA

dr n. med. Justyna Witalińska-Łabuzek
REJESTRACJE: 32 700 38 87    drlabuzek.pl

CHIRURGIA OGÓLNA I NACZYNIOWA 
dr n. med. Andrzej Lekstan 
REJESTRACJA: 32 758 17 39    lekstan.pl

JAWORZNO UL. KRAKUSA 1

211

212

25/I/13

NEURO-PLUS Jaworzno ul. Katowicka 19D

lel. med. Alicja Zgrzebnicka specjalista neurolog, kinesiotaping
GABINET NEUROLOGICZNY AKUPUNKTURA,

ZIOŁA, TERAPIA PIJAWKOWA
czynne: pn, wt, czw, pt od 17.00 do 19.00, śr od 10.00 do 12.00

Rejestracja tel. 601 539 412, 32 752 93 98 www.neurolog-jaworzno.pl

NEUROLOG

KARDIOLOG

96/i/15

SPECJALISTA KARDIOLOG 
specjalista chorób wewnętrznych 

lek. Tomasz Szady 
NZOZ Soteria sc ul. Grunwaldzka 104 

tel. kom. 660 748 051

EKG, Holter EKG, ECHO SERCA
WIZYTY W GABINECIE PO WCZEŚNIEJSZYM 

TELEFONICZNYM USTALENIU TERMINU

5/i/16

Lek. med. Arkadiusz BARYŁKA
Specjalista chirurgii urazowo–ortopedycznej

Przyjmuje: wtorki 15.30 – 18.00, Chrzanów ul. Piłsudskiego 23

Rejestracja telefoniczna: 604-631-216

Dr Andrzej Maj 
specjalista chirurg

Leczenie żylaków, owrzodzeń, obrzęków i niedokrwienia kończyn. 
Drobne zabiegi chirurgiczne. ul. Krucza 5, os. Podłęże (między Leśną 

a Towarową). Pt. 15.00 – 17.00. tel. 608 651 102, 694 061 650

Gabinet prowadzi teleporady do odwołania, 
należy dzwonić na podane numery

54/d/11

CHIRURDZY

49/d/11

KOADENT    GABINET STOMATOLOGICZNY 
lek. stom. Anna Partyka-Ziętek     Jaworzno ul. Grunwaldzka 30 

poniedziałek, piątek 14.00 – 20.00, czwartek 9.00 – 14.00
– stomatologia zachowawcza  – protetyka
– chirurgia stomatologiczna

rejestracja telefoniczna 600 498 669

50/d/11

GABINET STOMATOLOGICZNY lek. stom. Agnieszka Kłosowicz 
Pełny zakres usług dla dzieci i dorosłych. Protetyka: korony i mosty 

porcelanowe, protezy szkieletowe i akrylowe.
ul. Nosala 4/2, 43-600 Jaworzno, tel. 32/ 615 07 89
rejestracja telefoniczna codziennie od 8.00 – 20.00

STOMATOLODZY

Pracownia protetyki dentystycznej Grzegorz Koczur
43-600 Jaworzno, ul. Skotnica 28, kom. 0 604 897 883

Wykonuje: protezy szkieletowe, protezy akrylowe, korony
i mosty tradycyjne oraz ceramiczne. Naprawy protez. 

47/d/11

1842/d/10

Praktyka dentystyczna dr n. med. Tatiana Jamróz-Szłapa
Świadczymy profesjonalne i bezbolesne usługi w zakresie: stomatologii 
zachowawczej, protetyki, endodoncji, chirurgii szczękowo-twarzowej 

(ekstrakcje zębów zatrzymanych, podcinanie wędzidełka, pobieranie wycinków 
histopatologicznych itp.), implanty, medycyna estetyczna. 

Tel.  609 956 057. Jaworzno, ul. Spacerowa 1

1/i/17

Gabinet stomatologiczny IWONA BYSTRY-SMAGA
CHIRURG STOMATOLOG

Jaworzno ul. Zegadłowicza 45 (Pszczelnik)
Leczenie, protetyka, chirurgia, implanty. 

Rejestracja telefoniczna 32 753-16-16
pon-wt od 13.00 do 19.00, środa od 8.30 do 13.00

2/i/20

Pulmonologiczna – lek. med. Tadeusz Bold – środa
Nefrologiczna – dr n. med. Maciej Bułanowski – wtorek
Urologiczna – lek. med. Tomasz Zaorski – poniedziałek
  – dr n med. Michał Tkocz– wtorek
Kardiologiczna – lek. med. Kamil Kosmulski – czwartek
Stomatologiczna – dr n. med. Leszek Szywała – środa
Laryngologiczna – lek. med. Andrzej Pawełczak – środa
Leczenia uzależnień – mgr Karolina Kaźmierczak – środa
Psychologiczna – mgr Karolina Kaźmierczak – środa
Chirurgiczna  – lek. med. Sławomir Karoń – czwartek
Poradnia chirurgiczna  (poradnia leczenia ran przewlekłych)
 – dr hab. n. med. Marek Kucharzewski – czwartek
Okulistyczna – lek. med. Marzena Wysocka – poniedziałek
 – dr n. med. Michał Milka – środa

Ginekologiczna – lek. med. Bartosz Cichoń – wtorek
 – lek. med. Miłosz Matyja – piątek

Neurologiczna – lek. med. Beata Wolniak-Mazur – środa
Ortodontyczna – dr n. med. Leszek Szywała – poniedziałek, 
 wtorek, czwartek
Psychiatryczna dla dzieci i młodzieży
 – lek. med. Grażyna Urbanowicz – poniedziałek
 – lek. med. Krzysztof Wilczyński – wtorek

Pracownia ultrasonograficzna
 – lek. med. Anna Saran – poniedziałek
 – lek. med. Adrian Leśniak – piątek

Dawno, dawno 
temu….

...Koń był przywiązany 
do pala, ale przyszedł dia-
beł i go rozwiązał. Wystra-
szony ogier zaczął uciekać 
przez pola chłopa, rujnując 
jego żniwa. Właściciel zie-
mi się wściekł, wziął strzel-
bę zabił uciekające zwie-
rzę. Wtedy właściciel ko-
nia też się zdenerwował, 
wziął strzelbę i pomścił 
zabite zwierze strzelając 
do chłopa. Żona postrze-
lonego chłopa to zoba-
czyła i zabiła właściciela 
konia. Potem syn właści-
ciela konia dokonał mor-
du na chłopie i jego żonie. 
Mężczyźni ze wsi słysząc 
o tragedii zabili mordercę 
i spalili jego dom rodzin-
ny…

Ludzie pytali diabła: 
Dlaczego to wszystko zro-
biłeś? Diabeł odpowie-
dział: Nie zrobiłem nic ta-
kiego, po prostu oswobo-
dziłem konia.

Morał – diabeł robi 
proste i niewinne rzeczy,  
a resztę robimy sami. On 
wie, że zło tkwi w naszych 
sercach. Dlatego musimy 
myśleć zanim zaczniemy 
działać – często pochopnie.

Pamiętaj – słowo ma moc 
sprawczą. Myśl zanim za-
czniesz działać i pomyśl za-
nim użyjesz słów, których 
nie da się cofnąć...
„PAMIĘTAJ, ŻE WSZYST-
KO CO UCZYNISZ W ŻY-
CIU, ZOSTAWI JAKIŚ 
ŚLAD.
DLATEGO MIEJ ŚWIADO-
MOŚĆ TEGO, CO ROBISZ”
Mini Centrum Integracji Fun-
dacji Mój czas dla seniora im 
Wandy i Józefa 11 Listopada 
4c, Fb Mój czas dla seniora
KRS 0000488618
https://www.facebook.com/
Mojczasdlaseniora.imWandy-
iJozefa/. e-mail:fundacjamoj-
czas@op. PKO BP 28 1020 
2528 0000 0302 0373 7400
MCI Fundacji ul.11 Listopada 
4c Tel. 608 107 327 

eprasa.pl cd18293e29
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Aktualności

OGŁOSZENIE

       7 kwietnia przypada Dzień Pracownika Służby Zdrowia

Oczywista Nieoczywistość: Dlaczego 
i jak zamordowano Chrystusa? (cz. 2)

Czego dowiadujemy się 

z Biblii, a no co niejed-

nokrotnie nie zwracamy 

uwagi? A choćby tego 

na przykład, że Jezus 

był członkiem ubogiej 

raczej rodziny, ale 

jednocześnie płynęła 

w jego żyłach królew-

ska krew, ponieważ wy-

wodzić się miał z rodu 

Dawida. Dowiadujemy 

się tego, że św. Piotr 

miał własną rodzinę, 

bo przecież Nazarejczyk 

uzdrowił jego teściową. 

Czytamy o tym, że Jezus wy-
pędzał złe duchy, choć naukowcy 
tłumaczą to nietypowe zjawisko 
nieco inaczej. Twierdzą bowiem, 
że rzekomo opętani, w rzeczy-
wistości byli chorzy psychicz-
nie, natomiast Chrystus, czło-
wiek o silnej osobowości leczył 
ich siłą… własnej sugestii. Mo-
żemy przypuszczać także, wy-
czytując to nieraz miedzy wier-
szami, jak napięta była sytuacja 
w Jerozolimie za czasów Poncju-
sza Piłata, który w niektórych 
kościołach jest wręcz uznany 
za dobrego czy nawet święte-
go, a w rzeczywistości miał być 
tyranem i okrutnikiem. Co jesz-
cze bardziej dziwne i niejedno-
znaczne, sami ewangeliści za-
chowali raczej neutralny sto-
sunek do Piłata i panowania 
rzymskiego, w przeciwieństwie 
do starszyzny i przywódców ży-
dowskich. Co dziwne, bardzo 
niewiele uwagi poświęca się 
najbliższej rodzinie Chrystusa, 
a przecież w dzisiejszym koście-
le jego matka wydaje się być jed-
ną z kluczowych postaci. Wiemy, 
że Jezus lub jego otoczenie mo-
gło być również wpływowe; tyl-
ko takie bowiem mogło otrzymać 
od Piłata pozwolenie na zdjęcie 
Jezusa z krzyża i pochowanie 
go w tak okazałym, jak na tam-
te czasy grobie, znajdującym się 
w równie okazałym ogrodzie. 
To wreszcie tylko zamożni mo-
gli pozwolić sobie na drogie ole-
je, którymi namaścić miano jego 
martwe ciało w niedzielny pora-
nek. Co zaś ciekawe, to przywi-
lej takiego właśnie namaszcze-
nia zarezerwowany był wyłącz-
nie dla królów, a za takiego za-
pewne Jezusa uważano, skoro 
określono go mianem Chrystus, 
a więc pomazaniec. Byli więc 
w jego otoczeniu także i ludzie 
wpływowi, a nawet relatywnie 
zamożni, czego niewątpliwym 
przykładem był Nikodem oraz 
Józef z Arymatei, najprawdopo-
dobniej właściciel ogrodu i gro-
ty, w której złożono ciało Chry-
stusa. Widać też jasno, że Jezus 
przeciwny był rozbojom i rewo-

lucjom, nakazując bezwzględ-
ne posłuszeństwo wobec pra-
wa, a nawet władzy rzymskiej. 
Jednocześnie był w jakiś spo-
sób powiązany z żydowskim ru-
chem oporu, o czym świadczą 
wybrane fragmenty ewangelii, 
np. wzmianka o tym, że towa-
rzysze Jezusa mieli przy sobie 
miecze.

Najwięcej jednak być może 
przychodzi dowiedzieć się nam 
o ostatnich, tak bardzo kluczo-
wych i ważnych godzinach ży-
cia Jezusa Chrystusa nie z Bi-
blii, nie z apokryfów czy trady-
cji, ale z relikwii, których auten-
tyczność poddawano w wątpli-
wość niejednokrotnie, a które 
rozpalają do dziś wyobraźnię 
w sposób niesłychany. Są one 
niebagatelnym przykładem 
tego, do jakich tarć może do-
chodzić między wiarą oraz na-
uką, ale również tego, jak bar-
dzo obie te dziedziny mogą się 
przenikać i uzupełniać. Wystar-
czy wspomnieć tu o Całunie Tu-
ryńskim, relikwii niepotwierdzo-
nej przez Kościół, a jednocze-
śnie tak mocno budzącej kon-
trowersje i emocje. Nie wnika-
jąc w szczegóły wystarczy za-
znaczyć zaledwie kilka faktów; 
całunem okryto zwłoki mar-
twego mężczyzny, noszącego 
na ciele ślady tortur: podbite 
oko, zmasakrowana twarz, zła-
many nos, ślady po ukrzyżowa-
niu oraz po włóczni pomiędzy 
piątym i szóstym żebrem, gru-
pa krwi AB, najbardziej typowa 
właśnie dla Żydów (grupa ta ce-
chuje zaledwie 4-5 proc. popu-
lacji świata), rany będące śla-
dami po pobiciu i wychłostaniu. 
Badania potwierdziły ponadto, 
że jest to krew człowieka w ago-
nii, przerażonego i zszokowa-
nego, przechodzącego wstrząs 
anafilaktyczny, natomiast jego 
sylwetka sugeruje, że odbicie 
na całunie powstało w chwili, 
kiedy mężczyzna ten miał za-
miar… wstać (zmartwychwsta-
nie?). Naukowcy twierdzą po-
nadto, że krew i woda, która wg. 
św. Jana miała wytrysnąć z boku 
Jezusa, była rzeczywiście krwią 

i … płynem opłucnej. Poza tym 
dość powszechnie przyjmuje 
się, że wizerunek ten nie został 
namalowany (stworzony) przez 
innego człowieka, a powstał on 
w sposób, którego do dziś nie-
podobna wyjaśnić. Podobnie 
rzecz się ma z chustą z Oviedo. 
To nią miała być okryta twarz 
Chrystusa tuż przed pochów-
kiem; grupa krwi ta sama, po-
dobnie jak układ plam po krwi, 
bliźniaczo podobny do tego 
z całunu. Ponadto poruszający 
jest fakt, że wyodrębniono ge-
notyp biologicznej matki, nie 
natrafiono wszakże na ślady 
biologicznego ojca (syn Boga?) 
A jednak i tu są nieścisłości, 
a podstawową z nich jest okre-
ślenie czasu powstania tychże 
relikwii. Wszystko to pokazu-
je jednak, że nie tylko religia, 
ale i szeroko pojęta nauka maja 
twardy orzech do zgryzienia. 
Zaś wiara i w tym przypadku nie 
może zaistnieć bez nieodłącz-
nych wątpliwości; które były, 
są i pozostaną pewnie na za-
wsze. Bo przecież nawet gdyby 
udało się stwierdzić, że chus-
ta czy całun pochodzą z pierw-
szych dziesięcioleci naszej ery, 
to przecież nigdy w sposób 
jednoznaczny nie będzie moż-
na otwarcie powiedzieć, że cia-
ło nimi okryte, to zwłoki niko-
go innego jak właśnie Jezusa 
Chrystusa. I znów wątpliwości; 
nieodłączne, uporczywe, nie-
śmiertelne, jak pamięć o czło-
wieku, którego ciało całun ten 
być może okrywał.

Jedynym niedoścignionym 
faktem jest śmierć, zgon czło-
wieka, tego konkretnego czło-
wieka, którego wpływ na nasze 
dzieje, kulturę i rzeczywistość 
jest nie do przecenienia. Pochyl-
my się nad Nim i rzeczywistością 
śmierci. Szczególnie teraz.

Jarosław Sawiak

Wielkanocna paczka dla osób 
bezdomnych i potrzebujących 

Szpital dziękuje za wsparcie 
w trakcie pandemii

Pierwsza edycja jaworznic-
kiej „Wielkanocnej Paczki 

dla osób bezdomnych i potrze-
bujących” zakończona. Ubo-
dzy i bezdomni, będą mogli 
poczuć, choć namiastkę świąt. 
Kiedy my spędzamy święta 
wielkanocne z rodziną, przy 
suto zastawionym stole, im – 
ubogim i bezdomnym, często 
nie jest to dane. Dzięki akcji, 
której organizatorami są Moni-
ka Wróbel i Waldi Wloch, naj-
bardziej potrzebujący również 
mogą cieszyć się nadchodzący-
mi świętami. Akcja zaczęła się 
25 marca i trwała do 27 marca.

ZBIERALI:
– żywność o przedłużonym terminie 
ważności
– słodycze
– środki higieniczne
– maseczki, płyn do dezynfekcji.

Mieszkańcy naszego miasta 
bardzo chętnie brali udział w akcji, 

zebrano ogrom produktów, które 
zostaną przekazane potrzebują-
cym w Wielki Czwartek i w Wiel-
ki Piątek.

Zebraliśmy bardzo dużo pro-
duktów. Jesteśmy sami zasko-
czeni dobrocią ludzi, że tak 
chętnie dzieli się swoimi za-
kupami i okazali dobro tym lu-
dziom potrzebującym – oznajmi-
ła pani Monika Wróbel.

Jak powiedziała nam pani 
Monika, sam pomysł na orga-
nizowanie takiej Wielkanocnej 
Paczki zrodził się już rok temu 
i na pewno będzie cyklicznie 
przez nich powtarzany. Pomi-
mo ciężkiego czasu związane-
go z pandemią koronawirusa, 
tych dwoje jaworznian nie za-
pomina o ubogich i potrzebują-
cych i dzięki właśnie takiej akcji 
jak Wielkanocna Paczka na twa-
rzach wielu osób pojawi się bez-
cenny uśmiech i radość.

Agata Smalcerz

Dyrektor Szpitala Wielospe-
cjalistycznego w Jaworznie, 

Gabriela Buczkowska, podzię-
kowała w imieniu swoim i pra-
cowników jednostki wszystkim, 
którzy okazali wsparcie lecznicy 
w trudnym czasie pandemii ko-
ronawirusa.

Podziękowania:
W imieniu własnym oraz 

personelu Szpitala Wielospe-
cjalistycznego w Jaworznie pra-
gnę serdecznie podziękować 
Wszystkim z Państwa za wspar-
cie i okazaną pomoc w tym nie-
zwykle trudnym dla nas czasie 
pandemii wirusa SARS-CoV-2 

wywołującego chorobę CO-
VID-19.

Nie sposób wymienić wszyst-
kich firm, czy osób indywidu-
alnych, które angażują się po-
święcając swój drogocenny czas 
i środki finansowe, aby nieść 
nam pomoc. Dziękujemy każ-
demu z Państwa za wielkie ser-
ca i chęć niesienia pomocy. Jest 
to dla nas bardzo ważne i po-
mocne w codziennych działa-
niach. A świadomość, że nie po-
zostaliśmy sami dodaje nam sił.

Wszyscy jesteście wielcy, ma-
cie ogromne serca i nieoce-
nioną chęć niesienia pomocy. 
Bardzo serdecznie dziękujemy!   AZ

mgr Gabriela Buczkowska
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STRZELECTWO

PIŁKA NOŻNA

Kolejny mecz Szczakowianka rozegra już 10 kwietnia

Jaworznianki świetnie się spisały

W dniach 19 – 21 marca 
odbył się XIV Ogólnopol-

ski Zlot Orlików Strzeleckich 
w Siedlcach. W zawodach wy-
startowali młodzicy i juniorzy 
młodsi z wielu województw. 
Jaworznickie Towarzystwo 
Strzeleckie reprezentowały: 
w pistolecie Antonina Surmacz 
i karabinie Natalia Żak. Był 
to debiut naszych reprezen-
tantek w tak ważnej imprezie 
strzeleckiej. Zawodniczki spi-
sały się świetnie.

Spokój i precyzja…
Tosia Surmacz była najmłod-

szą uczestniczką w tych zawo-
dach (13 lat), a ze stoickim spo-
kojem pokonała koleżanki z klu-

bów liczących się w polskim 
strzelectwie, takie jak Zawisza 
Bydgoszcz czy Kaliber Białystok. 
W trakcie tego maratonu strze-
leckiego zawodnicy odbyli dwa 
strzelania eliminacyjne, które 
naszej Tosi dały prawo do wal-
ki w finale. Ostatecznie nasza pi-
stoleciarka uplasowała się na III 
miejscu.

Młodzież strzela w sieci…?
Dodatkowo co roku na Zlocie 

Orlików ma miejsce finał „Strze-
lania w Sieci” (korespondencyj-
ne eliminacje), w którym Antoni-
na zdobyła również brązowy me-
dal. Natalii trochę zabrakło do fi-
nału, ale na tak poważnych za-

wodach wyrównała swój rekord 
życiowy i zebrała sporo cennych 
doświadczeń startowych.

Co nas nie zabije to nas 
wzmocni…

– Bardzo się cieszę, że pomi-
mo trudnych warunków treningo-
wych i braku dostępu do strzelni-
cy z prawdziwego zdarzenia mło-
dzież z JTS Jaworzno zaczyna być 
widoczna na strzeleckich zawo-
dach ogólnopolskich – skomento-
wała Anna Boba, trener JTS.

Nigdy nie narzekają, systema-
tycznie trenują i ze strzeleckim 
spokojem czekają na efekty swo-
jej pracy. Wielkie brawa.

Agata Smalcerz 

Nastolatka zdobyła medale dla Jaworzna

Tuż przed świętami 
piłkarze Szczakowian-
ki podejmowali przy 
Krakowskiej aktualne-
go lidera rozgrywek 
– Raków II Często-
chowa. Biało-czerwo-
ni ulegli częstocho-
wianom 0:2.

Runda wiosenna w IV lidze na-
biera tempa, a w Wielką Sobo-
tę rozegrana została już czwarta 
w tym roku seria spotkań. Piłkarze 
Szczakowianki znów stanęli przed 
trudnym zadaniem, na Krakowską 
przyjechali bowiem główni fawo-
ryci do awansu – rezerwy Rakowa 
Częstochowa. Na domiar złego ze-
spół z Jaworzna musiał rywalizo-
wać w mocno okrojonym składzie. 
Z powodu żółtych kartek, a także 
zdrowotnych, aż pięciu zawodni-
ków pauzowało. Trener Paweł Cy-
gnar miał więc spory ból głowy, 
by zestawić wyjściową jedenast-
kę. Skład w większości zbudowa-
ny z nastoletnich graczy pokazał 
sporo dobrej gry, chociaż ostatecz-
nie to nie wystarczyło do zatrzy-
mania lidera.

W pierwszej połowie jaworz-
nianie dość spokojnie dawali od-
pór rywalom. Goście z Częstocho-
wy nie potrafili zaskoczyć jaworz-
nickiej defensywy i tylko z rzadka 
zapuszczali się w okolice pola kar-
nego Drwali. Szczakowianka grała 
uważnie w defensywie i próbowa-
ła co jakiś czas atakować, ale także 

nie stwarzała sobie zbyt wielu sy-
tuacji. Najgroźniej było po stałych 
fragmentach gry. Po jednym z rzu-
tów wolnych Marcin Smarzyński
próbował uderzać z 20 metrów, 
ale bramkarz bez problemów wy-
łapał piłkę.

Druga połowa zaczęła się 
znacznie ciekawiej – od dyna-
micznych ataków ze strony go-
spodarzy. Ofensywa Szczako-
wianki szybko została jednak 
skarcona. Już  w 49. minucie Ka-
mil Chiliński wykorzystał dobre 
podanie od Huberta Tylca i otwo-
rzył wynik spotkania. Nie minął 
nawet kwadrans, a goście pro-
wadzili 2:0. Hiszpan Adrian Bal-

boa z głębi pola zagrał do Chi-
lińskiego, a ten w sytuacji sam 
na sam minął bramkarza i skie-
rował piłkę do siatki. Zadowolo-
ny z prowadzenia Raków mógł 
pozwolić sobie na spokojniejszą 
grę. Jaworznianie tymczasem 
nie zamierzali się jeszcze podda-
wać i szukali sposobu na zmniej-
szenie strat. Po wznowieniu gry 
Marcin Smarzyński widząc wysu-
niętego przed bramkę golkipera 
Rakowa, zdecydował się na strzał 
z połowy boiska i omal nie prze-
lobował bramkarza. Zaskoczony 
golkiper musiał ratować się wy-
biciem piłki na rzut rożny. Nieste-
ty, podopiecznym trenera Cygna-

ra nieco brakowało skuteczności. 
Po uderzeniach Smarzyńskiego 
i Marędowskiego piłka omijała 
bramkę. Swoją szansę po zagra-
niu od Huberta Łukaszyka miał 
Szymon Wojtkowiak, ale uderza-
jąc z szesnastki, posłał piłkę nad 
poprzeczką. W końcówce po raz 
kolejny groźnie uderzał Smarzyń-
ski, ale bramkarz zdołał sparować 
piłkę. W doliczonym czasie gry 
Raków mógł podwyższyć wynik, 
ale tym razem Dawid Gargasz
wygrał pojedynek z rywalami.

Ekipa z Częstochowy wygrała 
w Jaworznie 2:0 i coraz pewniej 
zmierza w stronę baraży o III ligę. 
Szczakowianka tymczasem spokoj-

nie rozgościła się w środku tabe-
li. Jaworznianie na początku ligo-
wej wiosny zagrali już z większo-
ścią ekip ze ścisłej czołówki ligowej 
i w kolejnej części rundy powin-
ni mieć nieco łatwiejsze zadanie. 
Jeszcze w najbliższą sobotę popu-
larnych Drwali czeka trudna prze-
prawa w Zawierciu, gdzie rywalizo-
wać będą z tamtejszą Wartą. Jesie-
nią zawiercianie strzelili w Jaworz-
nie aż pięć bramek, ale teraz są już 
zupełnie innym zespołem. Zimą 
z Warty odeszło kilku kluczowych 
zawodników i teraz powinni być 
łatwiejszym przeciwnikiem. Biało-
-czerwoni będą chcieli się zrewan-
żować za jesienne starcie i sięgnąć 
po kolejne punkty. Do gry powin-
na już wrócić większość zawodni-
ków, zespół dysponować więc bę-
dzie większą siłą ognia. Początek 
meczu w Zawierciu zaplanowano 
na godzinę 11:00.

Szczakowianka Jaworzno 
– Raków II Częstochowa 0:2 (0:0)

Bramki: (Chiliński 49, 61)
Szczakowianka: Gargasz – Gałka, 
Kurzawa, Drzymont, Bąk – Budak 
(66. Białas), Borowski, Szumski (69. 
Łukaszyk), Marędowski – Smarzyń-
ski – Wojtkowiak (85. Janisz). Tre-
ner: Paweł Cygnar
Raków II: O. Kubik – Lenartowski 
(69. Owczarek), Szymocha (80. Ślę-
zak), M. Mizgała, Balboa (85. Kry-
sik), Chiliński, Tylec, Danilczyk, Bud-
nicki, Oziębała (60. Głasek), P. Mi-
zgała. Trener: Tomasz Kuźma
Sędziował: Sebastian Jarzębak (By-
tom)
Żółte kartki: Smarzyński, Cygnar, 
Drzymont
Mecz bez udziału publiczności

DKAS

Szczakowianka Jaworzno – Raków II Częstochowa 0:2 (0:0)

Szczakowianka przegrywa z liderem
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Miasto Jaworzno

    w 2017 roku powstała Metropolia Śląsko-Zagłębiowska

Aktualności

Przedszkolaki z PM 17 witają wiosnę
Za oknem śnieg, buro, ponu-

ro…. Nie podoba się to nam 
wszystkim. Dlatego dzieci 
z Przedszkola Miejskiego nr 17 
w Jaworznie Szczakowej posta-
nowiły ostatecznie wypędzić 
zimę i zachęcić wiosnę do szyb-

szego nadejścia. 
Aby tradycji stało się zadość, 

najpierw pod czujnym okiem 
wychowawczyń wyszykowa-
ły na ostatni spacer Marzannę, 
a następnie zabrały się do stroje-
nia wiosennego gaika. W ogrodzie 

przedszkolnym pożegnały zimę,  
a wiośnie zaśpiewały piękne pio-
senki, aby zachęcić ją do szybsze-
go przyjścia. Teraz już tylko zosta-
ło wypatrywanie oznak, że wiosna 
jest tuż, tuż….

Barbara Kijowska

Czy nadejdzie prawdziwa rewolucja komunikacyjna?
W jednym z ostatnich ar-

tykułów z cyklu „Z per-
spektywy” w tygodniku 

„Co tydzień” pan Artur Nowacki 
zadał to pytanie w tytule. Ponie-
waż jestem stałym i (jak sądzę) 
uważnym czytelnikiem „CT”, jako 
mieszkaniec Jaworzna poczuwam 
się do obowiązku wypowiedzenia 
się na ten temat. Moja odpowiedź 
na powyższe pytanie brzmi: nie 
było i nie będzie rewolucji komuni-
kacyjnej w Jaworznie za kadencji 
ekipy obecnie rządzącej miastem.

Bo przecież nie można za taką 
uznać zelektryfikowania taboru au-
tobusowego, skoro nie spowodowało 
to prawie w ogóle odczuwalnej po-
prawy funkcjonowania komunikacji 
publicznej w mieście. Poza tym, re-
wolucyjnych zmian mogą dokonać 
ludzie z bogatą wyobraźnią, myślą-
cy nieszablonowo i dalekowzrocz-
nie, odważni i zdeterminowani, 
działający proaktywnie, a nie reak-
tywnie. Niestety, nie znajduję tych 
cech u obecnych włodarzy nasze-
go miasta. Prezydent Silbert mógł 
zainicjować rewolucyjną zmianę już 
na początku roku 2016, ale wtedy 
właśnie (pomimo pozytywnej opinii 
rady miasta i rozgłosu, jakiego nada-
no temu projektowi w całej Polsce) 
zadecydował o wycofaniu się ze sta-
rań o dofinansowanie projektu budo-
wy linii tramwajowych w Jaworznie 
z funduszy europejskich (85 proc. 
dofinansowania inwestycji) i wycofa-
niu się z realizacji projektu tej inwe-
stycji. Choć byłby to projekt (w peł-
ni tego słowa) rewolucyjny, gdyż 
jak zapewniał wcześniej w mediach 
pan Tomasz Tosza, tramwaje miały 
być w pełni ekologiczne, bo zasilane 
energią słoneczną. Zamiast tego pre-
zydent zdecydował o zakupie auto-
busów elektrycznych dla miasta, bez 
oglądania się na rachunek ekono-

miczny, byle tylko osiągnąć atrakcyj-
ny efekt rankingowy: najbardziej ze-
lektryfikowanego taboru autobuso-
wego w Polsce. Pan prezydent pod-
czas debaty komunikacyjnej chwalił 
naszą komunikację, że jest „fajna”, 
a pan Tosza podczas debaty w Byd-
goszczy chwalił autobusy elektrycz-
ne, że są „sexy” – zostawiam to bez 
komentarza.

Zresztą lista grzechów i zanie-
dbań pana prezydenta i zarządu 
miasta w dziedzinie komunikacji 
publicznej jest znacznie dłuższa. 
Pozwolę sobie ją Państwu przypo-
mnieć. Przede wszystkim brak lub 
nieskuteczność działań mających 
na celu przywrócenie funkcjonowa-
nia dworca PKP w Szczakowej. Już 
dzisiaj widać, jak ważną rolę ma on 
do spełnienia dla mieszkańców na-
szego miasta, a będzie jeszcze bar-
dziej potrzebny w niedalekiej przy-
szłości, gdy lina kolejowa E30 bę-
dzie pełniła (zgodnie z zapowiedzia-
mi ministra Adamczyka) rolę głów-
nego środka publicznego transpor-
tu osobowego pomiędzy metropo-
lią śląsko-dąbrowską a małopolską. 
Nasi sąsiedzi (Sosnowiec, Dąbrowa 
Górnicza) i inne miasta, np: Tychy, 
Bielsko-Biała, Cieszyn we współ-
pracy z PKP remontują i przywraca-
ją funkcje dawnym dworcom kole-
jowym, a zamknięty na głucho bu-
dynek dworca w Szczakowej na-
dal straszy ponurym widokiem. Za-
miast rozmawiać z PKP o przywróce-
niu dworca kolejowego w Szczako-
wej, pan prezydent lobbuje na rzecz 
przystanku i węzła przesiadkowe-
go w Sosnowcu-Jęzorze. Na ra-
zie dostęp mieszkańców Jaworzna 
do PKP w Szczakowej jest taki, jaki 
był od kilkunastu już lat, czyli fatalny 
i bez widoków na jego poprawę. Ty-
siące mieszkańców Jaworzna (w tym 
piszący te słowa) dojeżdża do pracy 

lub szkół w Katowicach. Część do-
jeżdża własnymi samochodami, ale 
spora część autobusami. Okazuje 
się, że w najbliższej przyszłości cze-
ka mieszkańców Jaworzna przykra 
niespodzianka, bo autobusy PKM Ja-
worzno zakończą swój kurs na węź-
le przesiadkowym Zawodzie, a pa-
sażerowie będą musieli przesiąść 
się na tramwaj, o ile zechcą podró-
żować dalej do miejsc pracy, szkoły 
czy innego celu. Nie ulega wątpliwo-
ści, że spowoduje to wydłużenie cza-
su podróży i wzrost kosztów. O tym, 
że tak się stanie pan prezydent wie-
dział już od kilku lat. Podzielił się 
tą informacją na spotkaniu z rad-
nymi i mieszkańcami po powrocie 
z wizyty w magistracie katowickim, 
gdy dowiedział się o planach bu-
dowy węzłów przesiadkowych Ka-
towic. Zamiast zawczasu przygoto-
wać plan, który pomoże rozwiązać 
ten problem, zamiast działać wyprze-
dzająco, zarząd miasta udaje, że nie 
ma problemu, albo zareaguje wtedy, 
gdy stanie się on faktem. No chyba, 
że zarząd naszego miasta uważa, 
że to nie jego wina i nie jego pro-
blem, lecz problem mieszkańców.

Nie będę rozwodził się już nad 
takimi „rewolucyjnymi” projektami 
prezydenta Silberta jak „hyperloop” 
czy autobusy autonomiczne (bez kie-
rowców). Dla przeciwwagi dodam 
tylko, że komunikacja autobusowa 
z dzielnicami peryferyjnymi Jaworz-
na nadal pozostawia wiele do życze-
nia. Główny problem dotyczący or-
ganizacji komunikacji publicznej 
w naszym mieście to brak określo-
nej przyszłościowej wizji komunika-
cyjnej. O przepraszam, miasto chwa-
li się „wizją zero”. Tylko że realizacja 
tej strategii w naszym mieście obja-
wia się między innymi poprzez zwę-
żenie jezdni, szykany i ograniczenie 
prędkości. A więc generalnie utrud-

nienia dla ruchu samochodowego, 
w tym również dla publicznej komu-
nikacji autobusowej. Niestety, dzia-
łania te zamiast zniechęcić do ko-
rzystania z prywatnych samocho-
dów osobowych, a zachęcić do po-
dróżowania komunikacją publiczną, 
paradoksalnie przynoszą skutek od-
wrotny, powodując powstanie wśród 
użytkowników samochodów osobo-
wych wizji: „zero korzystania z auto-
busu PKM-u”. Najbardziej efektyw-
nym sposobem realizacji „wizji zero” 
w mieście jest wyeliminowanie lub 
ograniczenie źródła zagrożeń, czyli 
samochodów. Miasta w różny spo-
sób starają się ograniczyć ruch sa-
mochodowy, jedni robią to jak Ja-
worzno, utrudniając życie kierow-
com, inni (jak np. Londyn) wprowa-
dzając opłatę za wjazd samochodem 
do miasta, ale zwykle tam podróżu-
jący mają realną alternatywę, po-
zwalającą podróżować po mieście 
szybciej niż samochodem, to jest: 
metro, kolej miejską, szybki tram-
waj. Jedyna szansa na realną rewo-
lucyjną zmianę komunikacji publicz-
nej w Jaworznie i połączeń z miasta-
mi aglomeracji śląsko-małopolskiej 
(do której, de facto należymy z racji 
położenia) to oparcie naszej strate-
gii komunikacyjnej o szybki tramwaj 
miejski i szybką kolej E30. Dla reali-
zacji tego celu należałoby w pierw-
szej kolejności zbudować dwie li-
nie tramwajowe łączące Centrum 
i Osiedle Stałe z dworcem w Szcza-
kowej. Idealnie by było, gdyby tram-
waj wjeżdżał na peron 1. na dworcu, 
który to peron nie jest przewidziany 
dla pasażerów PKP. Trasa linii z Cen-
trum do Szczakowej, w dużej części 
będzie biegła po istniejącym, sta-
rym nasypie kolejowym. Druga tra-
sa z Osiedla Stałego do Szczakowej 
pobiegnie przez Długoszyn, a w czę-
ści końcowej starym nasypem kole-

jowym. Podróż każdym z tych po-
łączeń będzie trwała do 15 min., 
a to sprawi, że w przyszłości z Cen-
trum i Osiedla Stałego dojedzie-
my do Katowic nieco ponad 1/2h, 
a do Krakowa ok. 1h. A to dla więk-
szej części mieszkańców będzie re-
alna alternatywa dla podróży samo-
chodem w obu tych kierunkach. 
Trzecia linia tramwajowa to pętla 
rozciągająca się od Skałki do Łu-
bowca, po której tramwaje będą 
kursować w obu kierunkach co kil-
ka minut. To rozwiązanie komuni-
kacyjne pozwoli zlikwidować lub 
mocno ograniczyć połączenia auto-
busowe z Katowicami, oraz te linie 
autobusowe miejskie, na które nało-
żą się linie tramwajowe. W zamian 
za to będzie można lepiej obsłużyć 
autobusami te dzielnice, do których 
na razie tramwaj nie dotrze, oraz ko-
munikację z innymi miastami w za-
leżności od potrzeb. Będzie jeszcze 
jedna korzyść spójna z „wizją zero” 
i istotna dla środowiska – znaczą-
ce zmniejszenie liczby samocho-
dów w mieście. Wg danych GUS 
(dane sprzed pandemii) codziennie 
z i do Jaworzna w celach związanych 
wyłącznie z pracą podróżuje ponad 
10 tys. osób. Z naturalnych wzglę-
dów w przyszłości te liczby będą 
jeszcze większe (zmiany na rynku 
pracy, likwidacja kopalń, powstanie 
fabryki samochodów Izera), dlatego 
nasi mieszkańcy w niedalekiej przy-
szłości muszą mieć dostęp komu-
nikacją publiczną do miejsc pracy 
i nauki na przestrzeni od Krakowa 
po Gliwice.

Mam nadzieję, że taką przyszłość 
wybiorą mieszkańcy w następnych 
wyborach miejskich.

Jerzy Nieużyła
Radny RM w latach 1994-98, 2011-2018

Inicjatywa „Ratujmy Dworzec PKP 
w Szczakowej”

Dzieci śpiewały piosenki, aby zachęcić wiosnę do przybycia
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W
ielkanocny stół w

inien być piękny, z białym
 

obrusem
, elegancką zastaw

ą. O takim
 stole m

arzy 
każda pani dom

u. A w
szystko po to, by goście i 

dom
ow

nicy poczuli, że W
ielkanoc to w

yjątkow
e 

św
ięto. O

kazuje się, że oprócz ludzi św
ięto m

ają też 
zw

ierzęta. N
a Facebooku pokazano zdjęcie, jak pies 

zajada w
ędlinkę na białym

 św
iątecznym

 półm
isku. 

Chyba zw
ierzak był zadow

olony, że tak gospodarze 
dbają o niego. Psu pilnującego dom

ostw
a też się

należny trochę luksusu. 

Kilka dni tem
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że m
ężczyzna był w
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dzenie testu 

w
ytrzym
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yskakał.
Św

ietlik nie w
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y

y
g

y

go. Chyba to badanie się nie opłaciło, bo szuka go 
teraz policja i chce m

u w
lepić m

andat za zniszczony 
św

ietlik. M
a też pokryć szkody. N
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ka jest taka, że jak chcem
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adzić eksperym

enty,
to w

cześniej um
ów
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y się z w

ykonaw
cą danego 
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1 kw
ietnia rozpoczął się spis pow
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tylko najpraw
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sza praw
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U
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a to nic w

spólnego, jak
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by do buntu nie doszło.
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